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* W. Gomułka, M. Spychalski i J. Cyrankiewicz udekorowali w Belwederze 94 . zasłużonych pracowników oświaty odznacza· 
niami państwowymi i Odznaką Zasłużonego Nauczyciela * Prasa światowa podkreśla, ie układ PRL - NRF stanowić bę· 
dzie ważny czynnik polepszenia sytuacji w Europie * Przedstawiciele rządów NRD i NRF omówią wkrótce sprawę wzajemne· 
go tranzytu osób i towarów * „Łunochod" potwierdza swą wysoką sprawność w warunkach kosmicznych * Mianowano 
przewodniczącego zarządu Międzynarodowego Banku Inwestycyjnego. 
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DZIENNlK 
1:0 DZK.I 

25 bm. 

l\lotNe praUJo 
budżetoUJe 

tematem obrad Sejmu 
Ulgi podatkowe z tytułu inwestycii 

Prezydi11m Sejmu posta n owiło zwołać 9 l>Miedzenie Se.i· 
mu Polskiej Rzeczypospolite.i Ludowej na środę, dnia 
25 listopada 1970 r. Po•ie dzenie rozpocmie się o i;odz. 15. 
Porządek d-,;ienny przewiduje rozpatrzenie 1>r<>iektów 

ustaw, w szczególności spra,vozdania Komisji Planu G-0-
spodarczego. Budżetu i Finansów o rządowym projekcie 
ustawy - prawo budżetowe. 

Nowy projeJQt ~ględnia 

wszystkie zmiany dotąd wp:o
Wadzone. uogólnia nabyte do
świa<lczenia, kodyfikuje przepi
sy uchwalane przez Sejm sto
sownie do aktu.a·lnych POtrzeb 
gospoda.rki finansowej. Projekt 
wprowadza nowe instytucje go
spodarkd budO:e-toweJ i !Ytwarza 

. warunki do doskona.Ieni.a tej 
gospodarki. Zmiany systemu 
budi:etowego przewi<lziane w 
projekcie zmierzają m. i!ll. dQ 
d'OS'!e>sowa.n ie teiio sy~l<>rnu. do 
"zmian w zarządzaniu i planowa 
niu ~rażonych w uchwałach 

V Zjazau PZPR i II Plenum 
KC PZPR. poprzez uelastycznie 

wotnyc<h żywności I żywienia, 
to dokument ten ma na celu 
ujednolicenie całego systemu 
norm orawnych wydawanych 
dotąd na ten temat. 

Trzeci dokument. kt<'>ry bę
dą.ie przedmiotem deba.ty 
projekt ustawy o ulgach podat 
kowych z tytułu inwestyeji, 
przedłuża działainie P<>Orzed·niel 
ustawy w tej dziedzinie na 
okres P<> 31 gru<lnia 1970 r. 
Projekt upoważnia Radę Mini· 
strów do ,.egulowa·nia w drodze 
rozporządzenia spr..awy ułg i·n
westycyjnych dla pryw<>tnej go 
spodarki p()Urolniezej. ogra11i
czając jedynie maksymailną wy 
.sokość ulg na 50 P"oc. na.kła
dów inwes.tycyjnych · oraz wy;. 
łączaiąc z "Uli( olatni.ków pod.at 
ku wyrównawczego. 

nie gospod.arki bu<lżetowej pny .----------------
zachmvaniu zasa<ly centralnego 
planowania oraz umożl'iwienle 

worowad·zenia kredytu bankowe 
go jako źród~a finansolW'ania in-
westycji. jednostek i naikła<lów 

bu dietowych. 

Na porządku dziennY'm oprócz 
pro.1ektu ustawy - orawo bud
żetowe znajdą si<: przypuszcza! 
nie pre>jekty u-sta·w: o warun
kach Zdro_'Notnych z:\r"-Arnosc1 i 
żywienia oraz o ulgach poda!· 
kowych z tytułu inw~y<>j1. 

Jeśli che>dzi o rzą<lowy pro
je>kt ustawy o waru.n kach z<I ro-

Tremomierz 
Pracownicy Instytutu Nauko

wego Kultury F 0izycznej w 
Warszawie e>pracowali oryginal
ne urządzenie elektronic:>.ne do 
pomiar<lw... tremy. jaka mają 
sportowcy z reguły przeu zawo 
dam i, 

W końcu bm. w Berlime 

Rozmowy 
NRD - NRF 
Rząd NRD i rząd NRF osiąg

nęły porozumienie, aby podjąć 
zamierzoną wymianę pogiądów 
na temat problemów zapropo· 
nowanych przez prze\\'Odniczące 
go Rady Ministrów NRD kan
clerzowi federalnemu 29 paź
dziernika 1970 roku. w~·m!ana 
poglądów ma być wznow10na 
pod koniec listopada w stoli· 
cy NRD, Berlinie. Przewodni
czący Rady Ministrów NRD, 
Willi Stoph, upoważnił do pro 
wadzenia rozmów sekretarza 
stanu przy Radzie Ministrów, 
dra Michaela Kohla, _rząd SRF 
mianował swym pełnomocni
kiem sekretarza stanu w fede 
ralnym urzędzie kanclerskim 
Egona Bahra. 

M. Spychalski 
przyjął 

M. Tepavaca 
W czwartek przewodniczący 

Rady Państwa - Marian S11y
chalski przyjał na audienc.ii w 
Belwederze sekretarza stanu do 
spraw za~ranicznvch Jugosławii 
- Mirko Tepavaca. 

W 2machu MSZ ko'Iltynuowa· 
ne były pe>lsko-.iugosłowiańskie 
rozmo\vy Polityczne. Rozmowy 
prowadza szefowie resortów 
spraw za.cranicznych obu kTa
jów - Stefan Jędrychowski i 
Mirko Tepavac. 

5 osób 

steruje z Ziemi 
,,Łunochod em'' 
„Łuno-ch<>d„t" nadal realizuje 

program badań naukowo-tech· 
nicz.nych. 

Rozwiązywano następujące 
po<lsta w<> we zadania: wyoróbo· 
wywania meton--kierowania sa
moj<!zdnym aparatem automa
t}~c1nym. panoramiczny prz.e
irląd terenu i j!'J;O charakterv· 
stvcznvch odcinków. przeprowa 
d,;enie. zaplanowanvch ekspery
mentów naakowych. 

Ruchami poja:odu księżycowe
go „Łu111ochod-t" na uowierzch„ 
ni Ksicżyca kieruje z Ziemi 
specjal11a ekiua. składająca się 
z dowódcy. kierowcy. inżynie· 
ra ookładoweJ:"o. nawi2'a toTa i 
ra-dzist:v. Każdy z nich odoowia 
da za odrebn~· odcinek funkcjo 
nowania .,Łunochoda''. Z2'0dnie 
ze swymi kwa1ifikacjami.. i p.rze 
kazuje polecenia pojazdowi. 

Ziemska zą.lo-ga . „Łunochoda" 
musi 1>rowadzić pojazd widzac 
przed soba na ekranie telewi
zoTa krajobraz księżycowv i 
przezwycieżać krok uo !«o
ku specyficzne trudności świa
ta ksieżycoweg<>. 

Na po.ieździe zainstalowano 
aparaturę do badania promieni 
kosmicznych. Promieniowanie 
kosmicn1e niesie czast.ki o bar 
dzo wys<>kich energiach. któ
rych nie można. jak dotad. 
uzyskać na Ziemi w waru.n· 
kach laboratoryjnych. 
Według danych telemetrycz· 

nvch. wszystkie urzadzenia 
„ł~unochoda" pracowały do
brze. 
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młodego pokolenia 
Uroczysta dekoracja 

zaslu:tonych 

wychowawców Swięto 

z udziałem W. Gomułki, M.' Spychalskiego i J. Cyrankiew;cza 
W przeddzień tradycyjnego święta nauczycieli - 19 bm. 

odbyła się w Belwederze uroczysta dekoracja odznacze
niami państwowymi, nadanymi przez Radę Państwa, 
zasłużonych wychowawców młodego pokolenia· - nau
czycieli szkół podstawowych, zawodowych i ogólnokształ
cących, profesorów wyższych uczelni, pracowników nau
ki i administracji szkolnictwa. 

Na uroczystość pr;i:ybyli członkowie najwyższych władz: 
Władysław Gomułka, Marian Spychalski, Józef Cyran 
kiewicz. 

Witając przybyłych do Bel
wederu przewodniczący Rady 
Państwa. marszałek Polski 
Marian Spychalski podkreślił, 

że sp&tk:.nie to stanowi wyra.z 
znaczenia. jakie oartia i soju
sznicze stronnictwa polityczne 
oraz władze naczelne PRL przy 

Wręczenie medali 
Komisji Edukacji Narodowe; 

Z okaz.ii Dnia 
Nauczyciela w 
siedzibie Mini-
sterstwa Oświa 
ty i Szkolnictwa 
Wyższet:o odby
ła sie uroczy
stość wreczen ia 
30 zasłużonym 
nauczycielom i 
profesorom wyż„ 

szych uczelni Me 
dali Komisji Edu 
kacii Narodowej. 

Medale otrzy
mali m. in.: prof. 
dr Witold Ja
nowski - z Uni
\l<ersytetu w Ło
dzi m1;r inż. Ro 
muałd Waśniew„ 
ski dyrektor 
Technikum Prze 
mysłu Spożyw. 

czego w Łodzi. 
mgr Mieczv-sław 
Woźnialrnwski -
w.vkiadowca 
Ut1i1''ersyteeie 
Łódi;kim. 

w 

Na M!jęciu: H. 
Jabłoński WYę_
cza medal urof. 
dr Witoldowi J. 
Janowskiemu. 
CAF - Urbamek 

wiązują do pracy nauczycieli 
wszystltich szczebli oraz do 
działalności wszystkich praeow 
ników oświaty i nauki. 

M. Spychalski wy!'aził głębo• 
kie przekonanie, źe swoje za
dania nasze szkolnictwo wYpeł· 
niać będzie z najlepsz~ po• 
żytkiem dla dobra młodego po• 
kolenia. na rzecz dals-zego roz• 
woju budownictwa soc.jałis·ty• 
cznego w naszym kraju i roz
kwitu Polski Ludowej. 

Odbywa sie dekoracfa wyróż• 
nlonych nauczycieli. Akt'u te• 
go dokonują Władysław Gomuł· 
ka, Marian Spychalski i Józef 
Cyrankiewicz. · 

Order«nn Sztandaru Pracy od· 
znaczono 2 osoby. 
Krzyże Kawalerskie Orderu 

Odrodzenia Polski otrzymało 30 
osób. Złote Krzyże Zasługi ZO 
osób. Srebrne Krzyże 'Zas!Ugi 
19 osób. Brązowe Krzyże Zasłu
gi - 12 osób. Tytuł honorowY 
,.Zasłużony Nauczyciel ęaL'' 
przyznano 11 osobom. 

M. in. Krzyżem Kawalerskim 
Ord'eru Odrodzenia Polski od
znaczona została Janina Musial
ska - nauczycielka szkoły POd· 
stawowej w Brzezinach woj. 
łódzk'e. 

Złote Krzyże Zasługi otrzy
mali: Jan Czapn'.k - kierow
nik szkoły podstawowęj w Czar 
noiyłach. woi. łódi'-1<'.e. mgr Je
rzy Dzikowski -· dyrektor Tech 
n'kum Chemicznego w Łodzi, 
Władysław Switkowsk'. dy
rektor Zasodn'czei Szkoły Za
wodowej w Tomaszowie Maz. 
woj. lódzk!e. Zdzisław Szcze
oań•kl - kierown:i.. s:rJrnły pod 
stawowej w Radostowie woj. 
łódzkie. 

Srebrnym Krzyżem Zasługi 
odznaczony został Józf!f Chmiel 
nicki dyrektor Technikum 
Ekon0micznego w Warcie wot. 
łódzkie. 
Tytułem honorow:ym „Zasłu

żony )'fa-iH:zyc'.el PRL" qdzna
czoń<l została Fel'.cja Smokow. 
ska - nauc"Z.ycielka Szkoły, Pod 
stawowei nr 77 w Łodzi. 
Następnie odbyło sie spotka

nie. w czasie które20 w bezpo
średnich rozmowach peda• 
Jl'O<J.7,y • informowali 1>rzedsta wi
cieli naj""Yiszych włado; o Pl'.O· 
blemach swę_; 1>racy zawodowej 
i działalności społecznej. 

W czasie spotkania. zabrał 
gł<>< I sekretar7, KC PZPR Wła• 
dysław Gomułka. 

Musimy nadążyć z·a postępem 
Przemówienie W. Go•ulki 

W. Gomułka przekazał gorace 
i serdeczne pozdrowienia dla 
wielkie.i p<>nad półmilionowej 
rzeszy nauczycieli i wychowaw 
ców z okaz.ii Dnia Nauczyciela, 
coro~znie obchodzonego w na
szym kraju. O randze SPołecz
ne.i nauczyciela. o wad7..e jaką 
władza ludowa. jaką partia na
sza przywiązuje do rozwoju o
światy i nauki nie trzeba chy
ba w tym gronie mówić -
stwierdził W. Gomułka. Mówia 
bowiem za siebie fakty. mówią 
liczby. mówi chociażby to, że 
w szkołach wszystkich stopni, 
noczynajac od szkół podstawo
wych. kończąc na uczelniach 
wyższych uczy sie i kształci ok. 
7 mln 300 tys. dzieci i młodzie
ży. O naszych osią1?nięciach i 
sukcesach na polu upowszech
niania oświaty i kształcenia 
świadczv również taki fakt, że 
już w tym roku szkolnym oko
ło 86 proc. absolwentów szkół 
1>odsta wowYch, kształci się da-

lej bądź w liceuh ogólnokształ 
cących. bąl!ź ·w technikach i w 
szkołach zawodowych. 

Nauczycielstwo wniosło i wno 
si olbrzymi wkład do tych 
wszystkich osią2nieć. które kraj 
nasz uzyskaf w okresie osta
tnich lat dwudziestu sześciu i 
które rokrocznie są pomna
żane. Jednocześnie wszyscy zda 
jemy sobie sprawę z tego, że 
życie nie stoi w miejscu, że 
wszystkie Jego dziedzinY. l'OZwi
jają się. udoskonalają i· w mia 
re tego 1>gólnego rozwoju musi 
sie udoskónalać. uleuszać pro
gramv i metody nauc7.ania o
raz wychowywa·nia młOdzieży, 
pe>czynając oo szkół podstawo
wych. kończąc na wyższych u• 
czelni ach. 

Pewnym sprawd-zian-em. mier
nikiem te2o co daje· szkoła, je
śli chodzi o poziom kształcenia 
zwłaszcza w szkołach wyższych 
oraz w średnich szkołach tech• 
nicznych, jest praktyka zawo-

Do rę~i stremowamego zawod 
nika umocowuje się 300-gramo
wy odważnik po·łączony ze zwy 
klym sejsmografem. Ka<ide 
drgnięcie ke>ńczyny znajd<Uje 
swoje potw.ierdzenie na liczni
ku lub uwid<l>cmione jest wy
chylendem )llfskazówki aoara.tu 
miernącego ich częs<totliwość. 
W zależności od dyspozycji 
psychicz.nej IJ-O<Ść d~gań waha 
się od kilku do kil'kudziesieciu. 
Nieste.ty nie ma jeszcze jedne>st 
ki określa,Jąeej wie!loość tremy. 

J_tząd NRD gotów jest pod· 
jąc z rządem NRF rokowania 
na temat zagadnień związanych 
z wzajemnym tranzytem osób 
i towarów, pOd warunkiem. że 
w Ber1inie zachodnim zostanie 
zawieszona wszelka działalność 
innych państw, która sprzeczna 
jest ze statusem tego miasta, 
wynikającym z prawa między 
naTodowego i która narusza in„ 
teresy NRD i innych państw 
socjalistycznych. 
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dowa tych młodych 1udzi. ·kt6· 
rzy opuszczają mury s-zkolne i 
wchodza bezpośrednio do Dr<>• 
cesu produkcji. Trzeba z peł· 
n-ym . sa.mokrytycyzmem pawie• 
dzieł. że na tym odcinku go• 
spodarka nasza odczuwa jeszcze 
poważne niedOlltatki. Każdy 7.: 
was wie doskonale, w jakim 
stopniu nasycony jest przemysł 
kadrą inżynieryjno-techniczną. 
Nasycenie ilościowe jest ba.r
dzo duże. nieraz dorównuje al• 
bo nawet przewyższa kraje wy 
soko rozwinięte. A jedn-a.k t& 
ilość jeszcze nie przekszt~ciła 
sie w odpowiednią jakość, gdyz 
nasz przemysł w wielu jeszcze 
dziedzinach nie dorównuje po• 
ziomowi_ który osiągnął prze• 
mysł luajów wysoko rozwinię· 
tych. Rzecz jasna, że byłoby 
upr<>SUzeniem, gdybyśmy przy• 
czyny tf!g<> s1>rowadzalj wyłącz 
nie d<> kadry inżynieryjnej. 
Wchodzi tutaj w .gre cały sze· 
reg czynników, wywierających 
mniej~zy czy większy wptyw 
na poste„ techniki i nowocze• 
sność produkcji. W ostatecz
nym rachunku o wszystkim de· 
cyduje jednak człowiek, a wła 
śnie w dziedzinie postępu tech• 
nicznego, tym czł<>wiekiem, kt6 
ry spełnia rozstrzygającą rolę 
jest absolwent szkoły wyższej, 
inżynier specjalista. Dlatego 
tak wielką wagę przywiązywać 
należy do J>Odnos-zenia poziomu 
nauczania w naszym szkolnic• 
twie. Zadanie to stało przed 
nami w przeszłości stoi dzisia~ 
i stać będzie w latach przy• 
szłych. 1 stycznia rozpoczyna działalność 

Międzynarodowy Bank Inwestycyjny 
W dniach od 11 do 19 bm. 

odbyło się .w Moskwie pierwsze 
posiedzenie Rady Międzynarodo 
weg0 Banku Inwestycyjnego, 
utworzonego zr:odnie z porozu· 
mieniem zawartym 10 lipca br. 
między rządami Bułgarii. cze
chosłowarji, Mongolii. NRD, 
Polski. Węgier i ZSRR. 

Na posiedzeniu obecny był 
przedstawiciel Rumunii. 

Rada mianowała Witalija Wo 
robiowa przewodniczącym za· 
rządu banku. Rozpatrzono za· 
gadnieni3 organiza<'Yi™'· zwiq· 
Rne z rozp<>częciem działalno 

ści banku od 1 stycznia przy· 
szłego roku, podstawowe zasa 
dy udzielania, wykorzystywa
nia i amortyzowania kredytów, 
zasady polityki procentowej, 
tryb wnoszenia wkładu do ka 
pitału zakładowego w rublach 
przeliczeniowyrh i w swobod
nie wymienianej walu.cie lub w 
zlocie. · 

Zatwierdzono strukturę ban
k u, zasady procedury pracy ra 
dy banku, wytyczne działania 
komisji rewizyjnej banku r in· 
n~ do.kumenty normatywne. 

Układ Polska - ~RF 
w centrum uwagi światowej 
Rozmowy w sprawie normalizacji - również z CSRS, . Wągrami i Bułgarią 
Parafowanie 18 bm. w War

szawie układu o podstawach 
normalizacji stosunków między 
PRL i NRF wywołało w czwar 
tek szerokie echa na łamach 
prasy światowej. 

PRASA RADZIECKA podkre• 
śla, że powodzenie rozmów 
można ocenić jako ważny krok 
nie tylko r'l drodze do norma
lizacji stosunków między obu 
krajami, ale również jako po
zytywny czynnik w umocąieniu 
współpracy i wzajemnego zro· 
zumienia między krajami euro· 
pejskimi. · 

Dziennik „l!:wiestia" zamie-
ścił komentarz stwierdzający, 
źP parafowanie układu PRL -
NRF jest sukcesem konsek-
wentnej, pokojowej polityki 
wspólnoty socjalistycznej i 

świadczy o realistycznych zmia 
nach w polityce rządu NRF. 

PRASA JUGOSŁOWIA!liSKA 
wiele u\vagi poświęciła sprawie 
układu polsko-uchodni.:>niemie
ckiego. 

Organ ZKJ tygodnik „Komu
nist'' w k-0mentarzu ,,Wielki 
zwro.t'' pisze: 

„Jeden z głównych sporów, 
który w rejonie Europy środ· 
kowej - jak też na szerszej 
platformie między Wschodem a 
Zachodem na naszym konty
nencie - bl<>kował każdą pró
bę uspokojenia, obecnie został 
pomyślnie rozwiązany ••• Jest to 
nie tylko rzeczywisty zwrot w 
stosunkach między Polska a 
NRF, lecz także wYdar:z!!nie o 
nadzwyczajnym znaczeniu dla 
~uropy, nowy wkład do norma 

łiucji stosunków w całym tym 
rejonie". 

PRASA BUKARESZTESSKA 
opublikowała na czołowych 
miejscach kolumn poświęconych 
sprawom międzynarodowym · i 
pod dużymi tytułami informa
cję o parafowaniu w Wanza
wie układu w sprawie zasad 
normalizacji stosunków między 
PRL i NRF. 

DZIENNIKI ZACHODNIONIE
MIECKIE poświęcają gros miej 
sca i uwagi parafowanemu 
Warszawie układowi. 

Uwaga sprawozdawców i ko
respondentów skupia się zarów 
no na stronie protokolarnej wyj 
darzenia, jak i ng ocenie fak
tu, wyrażonej w okoliczno
ściowych przemówieniach mini- -

(DalszY. ciąg ~ stir! -2). , 

Mu.simy nadążać za post~em. 
Za p0zostanie w tyle banłzo 
doroęo sie płaci i chyba nikt 
lepiej od was - nauczycieli -
nil! w.ie. jak drogo w naszej 
h ·ist.orii mnsieliśmy za to -pia~ 
cić. 

Mamy problemów 
ro:r;wiązauia w dzied'Zinie oświa 
ty, zarowno nogramowych. ja·k 
i organimcyjnych. Ciągle spo
tY'kamy się z taktami, świadczą 
cymi o poważnych brakach w 
z:rkresle planowania, ołwiaty 

zwłaszcza SzWlnktwa zawodo· 
wego. W rezultacie w poszcze
góh1ych regionach kraju część 



Cena "dymku 
papierosa„ 

UkladPolska-NRF ·Jkai~ 
. ~ 

z 
Coraiz więcej zał6g podejmu

je a.pel toruńskiego „Meriino
tcxu", kt6rego uiloga w cało

ści zrezygnowała z palenia w 
gpdzinach pracy. Qbecn.ie wpro 
wadza się zakaz palenia w po
ciągach podmiejskich. Włącza

jąc Się do og6lnokrajowej akcJI 
przeciwko palaczom, GUS opu 
blikował o&tatnio opTacowaonie 
pt .. ,Tytoń". 

w centrum uwagi światowej ~woina tekstqlna 
~ Kongres amerykański nn:pa .Jednald:e Koni:re5 USA zda· 

Palenie papleros6w szybko 
się rozszerza informuje o
pracowanie. W 1950 r. przeclęt 

ny Polak wypalał rocznie po
nad tysiąc papieros6w, obecn'e 
przekroczył ~uż granice 2 tyslę 
cy. ~a wyroby tytoniowe prze 
znaczamy og6łem więcef niż na 
węgiel. prąd i inne rodzaje 
energii i opału. Pięciokrotnie 
mniej wydajemy na gazety i 
ksiątki. Pali co drugi Polak w 
wieku powyżej 16 lat, wydat
kując na papierosy średn•io 

od 90 do 120 zł miesięcznie . 
Najmniej palą mie~zkańcy wo· 
jew6dztw, w których uprawia 
się najwięcej tytoniu. 

Z wszystkich rodzaj6w wy~o 
bów tytonlowych, Polacy palą 
prawie wyłącznie papierosy. Le 
karze s!'wierrlzlli, t.e fajka. cy
gara, a nawet tabaka malą bez 
por6wna•nia mndej ~ub..tancJi 
szkodliwYch. Dla przykładu 
Norwegowie - zużywajacy śred 
nio podobne ilości tytoniu -
Jedynie 23 proc. sp~lają w P<'>
staci papiero<ów. W oi?ólny:n 
zużyciu wyr<'>b6w tytonlowyoh 
- 1,8 kg rocznie na 1 miesz
kańca - legMymujemy sle śrerl 
nim oOIZiomem: wynosi ono nn . , 
w USA I Kanadzie po.naci 3 k!!' . 
w Holandii - 2,7 kg i w NRF 
- u k,g. 

(Dokończen.ie re str. 1) 

str6w Jędrychowskiego l 
Scheela. Mocno podkreśla się 

obecność przy uroczystości pa• 
rafowania tekstów premiera ;Jó· 
zefa C}·rankiewicza. To podnio
sło rangę i znaczenie zakończo 

nych rokowań. Dzienniki cy• 
tują następnie fragmenty z o
świadczeń złożonych przez W. 
Scbeela i S. Jędrychowskiego, 

podkreślając, iż osiągnięte no· 
rozumienie stanowi istotn:v wkład 
w dzieło umncnieni::- ""'kn;n oraz 
bezpieczeństwa w Europie". 

Wskazując na zadowolenie, Ja 
kie wyrazilv z faktu osiągnię

cia porozumienia partie koali· 
cji rządowej SPD i FDP, dzien 
ni.ki zarhodnioniemieckle oma· 
wiają równocześnie krytyp;na 
postaw<:, jaką zajęły w tej 
sprawie partie chadeckie CDU 
i esu. 

Z dużlł nwagą odnotowano 
również na łamarh dzisie~szycb 
dzienników NRF pozytywne 
echa. z .flłkimi unTozumieni.e 
PRL - NRF spotkało się w 
świecie, a w szczególności w 
stolicach trzech mocarstw za• 
chodnkh. 

PRASA PARYSKA informuje 
obszernie o parafowaniu w 
Warszawie układu polsko-za-
chodnioniemieckiego. 

M. in. dziennik .,Le Figaro" 
publikuje dwa materiały. jeden 
z Bonn o podpisaniu i znaczf!
niu układu. a drugi o jego kon 
sekwencjach na arenie między 

narodowej. W lrnrespondencji s 
B<>nn pisze się m. in.: 

„Jeśli chodzi o zacbodnionie· 
miecką opinię publiczną, akcep 
tuje bez większego żalu wyrze 
czenie się terytoriów na 
wschód od linii Odry - Nysy. 
Miała ona 25 lat do dyspoz~-. 

cji, aby wyrobi{: sobie zdanie, 
że terytoria te niewątpliwie 
nigdy nie zostałyby odzyska· 
ne". 
Przebywający obecnie w Pa· 

ryżu WICEPRZEWODNICZĄCY 

BUNDESTAGU, Carlo Schmid 
w wywiadzie udzielonym- przed 
stawicielowi telewizji francu
skiej stwierdził, że układ poi· 
sko-zachodnioniemiecki ma du~e 
znaczenie. W układzie tym 
NRF uznaje bowiem granice 
jakich domagała się Polska, a 
które zostały ustalone w ukła· 

dzie poczdamskim jako słuszne 

granice Polski. Fakt osiągnięcia 
porozumienia w sprawie ul!;ła· 

du stanowi punkt zwrotny w 
historii i pozwoli na podjęcie 

innych inicjatyw politycznych. 
Carlo Schmid stwierdzi! da

lej, że rozmowy w sprawie 
normalizacji stosunków toczą 
się z Czechosłowacją, Węgra· 
mi I Bułgarią. 

Francuskie dzienniki telewi-
zyjne nadały krótki reportaż z 
uroczystości parafowania ukla· 
du w Warszawie. Ponadto w 

' dzienniku na kanale pierwszym 
dokonano ilustrowanego zdjęcia 
mi dokumentalnymi przegladu 
stosunków polsko-niemieckich 
począwszv od 1 września 1939 
roku. poprzez lata okupacji. aż 
po dzień dzisiejszy. 

W doniesieniach czwartko· 
wycb PRASY BRYTYJSKIEJ 
na temat parafowanego układu 

~~~~~~~~~ 

~ ·~ ~ Moda do . t Ostatnie sondaże przeprowadzone przez za-
~ PIA niepokojonych przedstawicieli zakładów kon- i:3 
~ „ fekcyjn:vch i handlu potwlerdzllv to. co w;- ~ 

~ dać w Sztokholmie l!oł:vm okdem. ~ mianowi- ~ 

~O
. • ł k I k cie, że maxi nosi zaled'wie jeden 1>rocent kii- ~ Pon.os a ęs ę entek, mini tylko pięć procent, midi już 23 ~ 

Io. procent. zaś długość powszechn!o: przyjęt~ ~to- ~ 
~ sowana przez 68 procent kobiet to własn;e ~ 

~ 
„tuż 1>rzed kolanem". ~ 

W Szwec•• Poważna oodoC>re duchową m.aJduje żeńska ~ 
~ J 1 opozycja Pr~eciwko maxi w męskiej połowie ~ 
~ · Szwecii. Moda do 1>iet zwalczana 1est przez ~ 
~ panów z podziwu ~odn:vm zapałem. zważyw- ~ 
~~O. Svensk f!icka czyli „szwedzka dziewczyna". szv ich w końcu o6łnocny temperament. ~ 
O. które to określenie podobnie iak w Polsce ma 6 · · 1 I d k · i · ~ 
~ b d k R wn1ez prasa w aczy ~ o a cli swa cez· ~ 

~
O. .ar zo rozszerzony za res znaczenia i oznac~a ką broń w postaci dowcipnej antyprooai?andy. ~ 

po prostu interesującą kobietę. bez względu Demon•trowane na !•mach z.djecla światowYCh ~ 
~ na wiek - rzeczywiście n iewiele s:ę przejmuje niekności. na ogól dwa dla por6wnania - w ~ 
~~ kanonami mody jeśli jej ta moda „nie 1>a- min! i w maxi. n !e 1>ozostawiaia watPliWC>śc'.. w IQ.~~ 
~ suje0

• 
• ~Ol 

~ ram.a"h tej wwsnie akc1! nainowsza toaleta 
0 

~ K '.edy w Par:vżu 9kazano n.a śmierć bardzo angielskiej ksieżniczki Małi?orzatY doczekała ~ 

~ Jubi.aną przez Szwedki i J>OW5zechnie przyjeta sie nastepujacel(o komentarza: „Jak długo be- ~ 

~ 
min; na rzecz maxi , szwedzkie dziewczyny 1>0 d7.ie c.oś t.k'.ei?o nosić. b<'dz'em:v pozb•wieni ~ 
dlug:e1 walce popartej realnym oporem w po- św'etnych tematów. jakimi były je; fiirty''. ~ 

IQ. staci ignorow.ania długachnych kreacji nie ty- Sof'! Loren pośw'econo cala inwokację. zaczv- ~ 

~ le s'.ę poddały, co _przes.zł:v w stan zawieszenia n°1ara •ie ocf sł6w: „Dlaczei?C> nam tC> zrobi- o. 
~ bron!. Komprom'.s<!fn 'ok•zała sie dlu~ość .. tuż łaś Sofija? Wszvscv w•emv ile masz lat. ale ~ 
~ przed kolą n.a" czyli coś w rodzaju umjarko- to : nie ty jestł'Ś ciotowata tylko twoje r ~ 
~ wanej mini do kolan. stroje". ~ 
~ J trzeba· tu przyzn.ać szwedzkiin p:mfom kon- Trzelła przyznać. że 'D& ~jrzenlu takic;h ~ 
O.~ sekwem:.je wykR""''na nie pierwszy raz, kt6ra wt•śn'.e !lust.rowanvch dowod6w rzec~<>WYeh z · ~ 

nomae:a :m utrzymać wła~ciwv styl, Szwedki iednei strony. a pięknych iak zawsze Szwe- ~ 

inż od lat n.Oe Przejmu1ą sie również wymyśl- dek na ulicach Sztokholmu - trzeba przyznać O, 

nvmi koafiurami, zachowując oiekne uczesa- ~ade tym ostatnim. ~ 

~ n'e. a la Szwedka. polel(ajace na no<?enln · Pełn" gustu praktycmość „swenskiel fi1cki" ~ 
!a dług!ch włos6w w zupełnie naturalnej postaci wychodzi jej tylko na dobre. ~ 
iz; rozpusz"zonych n.a plecach. B. NOWICK~ ~ 

~~~,~~,,~~~~~~~~~ 

między Polską a NRF natety 
uwypuklić następujące stwieT• 
dzenie korespondenta dyploma
tycznego „Timesa0 : „Parafowa 
nie układu zostało odnotowane 
z zadowoleniem przez rząd bry 
tyjski. Ministerstwo Spr a w Za· 
granicznych oświadczyło, że 
wyda dalsze oświadczenie, sko• 
ro układ zostanie opublikowa· 
nyo. 

Dziennik „Guardian„ w kore• 
spondencji z Bonn pisze m. in., 
że reakcja unii chrześcijańsko• 
demokratycznej (CDU) na para 
fowanie układu była spokojniej 
sza niż oczekiwano, jednakże 
partia ta dołożyła starań, by 
pozostawić otwartą kwestię, czv 
będzie głosować za układem. 
W oświadczeniu CDU stwierdza 
się, że rząd będzie musiał 
wpierw udowodnić. iż okład 
jest · zgodny z konstytucją. 

Dziennik „,Scotsman•• stwier· 
dza, że układ parafowany w 
Warszawie kładzie kres 25-let• 
niej polemice, która przekształ 

ciła Europę środkową w Obszar 
napięcia, grożącego wybuchem 
wojny światowej. 

TYGODNIK SZWAJCARSKI 
„Die Welt wo che" pisze w 
czwartek m. in.: 

„Faktyczne uznanie linii Odry 
- Nysy, które stanowi tylk'l 
potwierdzenie już dawno nieod 
w-racalnej rzeczywistości polity 
cznej. oznacza psychologicznv 
i historyczny punkt zwrotny: 
Republika Federalna odn~jduje 
sama siebie, dokonuje swego 
własnego uznania w granicach 
państwa, utworzonego w roku 
1949. Niemiecki niepokój, jado 
wite dążenia rewizjonistyczne, 
uczucie, że nie wyszło się na 
swoje, co całym pol<oleniom ze 
psuło radość życia - wszystko 
to może teraz dobiec końca" . 

ORGAN KC SED „Neues 
Deutschland" zamieścił komen· 
tarz na temat układu, w któ· 
rym m. in. pisze: 

„Konsekwentne odparcie i o· 
kiełznanie sił reakcyjnych i szo 
winistycznycb Republiki Fede
ralnej, skoncentrowanych w 
prawicowym bloku, ma zasad
nicze znaczenie dla bezpięczef1-

stwa naszego kontynentu. Dla· 
tego też rząd NRF ponosi wiei 
ka odpowiedzialność za to, by 
dając zdecydowany odpór si· 
łom prawicowym, układy ze 
Związkiem Radzieckim i z Pol 
sita R'Zecząpospolitą Ludową zo 
stały bezzwłocznie ratyfikowa
ne i realizowane. Może on 
przv tym być pewny poparcia 
większości ludności zacbodnio· 
niemieckiej i tych wszystkich, 
którym na sercu leży pokój I 
bezpieczeństwo...,Europy, -

Po za warci u układów ze Zwią 
'Zkiem Radzieckim i z Polską 

należv oczekiwać od rządu 
' N'RF. że dalef będzie realizo
wać realistyczne elementy swej 
polityki i również wobec NRD 
stanie w pełni na gruncie rze
czywistości. co oznacza, że rów 
nież z NRD nawiąże równo
prawne stosunki na bazie pra· 
wa międzynarodowego". 

~truje obecnie pro.iekty nsta w Je sie 11<>pierać projekt Mil· 
~ dotyczacvch dziedziny ha~dl_u lsa. Dział~ _ta~ sil!ła koalicja 
~ zag-ranicznPe:o. ProtekcJon1- przedstaw1c1e-l1 zamtA!rPsowa· 
~ stvczny ich charakter i skom nyclt monopoli ameryka6· 
~ plikowane manewry. podP.imo sk!ch. 
~ wane w zwiazku z ni<mi w Wa W tych waruinkach trwa~a 

~ nynJrtonie bud?a za ni epoko· obecn;e w Wa~vnirt<>111e 
~jenie w kolach g-osMdar- J>OUfne ~owy miedzy .Po· 1 
~ C7ych wiPlu naństw EuropJi' mocnikiem nrezydenta N1xo· 
i zachodniej. w Jaoonil i w na. P. Flanine:anem a amba· 
~ niektórveh innych krajach ka sadorem JaponH - N. Usibo. 
~ pitalistyc-miych. Strona ameTVkańska wvwiera 

~ . llTes.ie na Jallonie. chcac fa~ 
~ Pro1e~t. ustawy dotYC7:1łCl!j skłonić. bv 7.1todziła sie na 
~ kontrolt 1mnortu. przedł?zonv •• dobrowolne ol?Taniczenia" 
~ pr.zpz koni:-resmana Wilbura k• rt t kstvllów do USA. 
~Millsa fdemokrate z Arkansa· e .1>0 

11 e~ ~ 
~su) p. rzewiduie . ustalenie kwot Stany Zjednoczone nie chca 
~na imnort do Stanów Ziedno• przy tym nó.iść na żadne 

~ czonvch trkstvliów. e:otowej nstęp!<twa. Tvmczasem 5 bm. ~ 
~ odziefy. obuwia. ropy nafto· na k<n1ferenci1 iapońskich;.:: 

~we.i. a w przvszlo4ci jeszcze przemysłowców n chwalono 1'e ~ 
~innych to wa.rów .. Wszvs~ko to 7'o1ucie_ zaleca.iaca odnur.P'llie ~~ 
~ eodzi bezposrednto w intere· wszelk1ch wymusz<>nV'Ch kom• 
~ sy handlowvch partnerów 1>romi<ów w fa1>0ń•ko·•meTV· 

~USA. EWG nnT?:edziła Jut. 7.e kań5kim konflikcie tek•fv1nvm. ~ 
~podejmie odpowiPdnie kroki Pndohnie wvn„wie<l7.iPJI sie I 
~odwetowe, to samo r>znajmilv również eksnoTtPT'T.V ;nnvcb to 
~ nierlawno kra.ie członkowskie w•ró.w lanoń•klch. 
~EFT A. W ubiei:-lym tye:odniu Pertraktacje ameTykań•l«>-
~ rzad Szwajcarii 1>rze•łał do Ja1>oń~kle stanowia C7e1ić 
~ Departamentn Stanu USA no ,komulikowanvch manewrńw. ~ 
~te, w które.i zaznacza. że pia or2anizowanycb w Wa!!7.vn2to ~ 
~ny Wl>t'owadzenia zmian do nie wokół proj<>ktowane20 ~ 
~polityki bandlowei. USA. od· ustaw01ławstwa protekcjoni- /1~ 
~bija sie neeatvwn1e na han- stycznego 
~ dlu światowym. ~~ 
~ ~ 
'1'..,,, .... ~~'-~"'-'-'~~~''"'~~~~ 

Musimy nadatiYć 
za postqpem 

(Dokończenie ze str. 1) 
absolwentów szkół zawodowych. 
czy techników nie znajduje za 
trudnienia. a równocześnie brak 
.iest wvkwalifikowanycb sił ro· 
boczych w innych zawodach na 
tym samym terenie. Mamy ró·w 
nież z.iawisko ucieczki pewnej 
części młodzieży od nauk śei· 
słych. To też wynika z okreś
lonych słabości nauczania na 
szczeblach niższych, nrze de 
wszy~tkim w liceach 02ólno· 
kształcacvcb, Dlatego j...,;t waż 

ną sprawa. żebv w szkołach 

śre'!lnich bardzie.i intensywnie 
rozwijać kształcenie w zakresie 
nauk ścislvch. Zostało w zresz 
ta już 1>odlete. 

Szczególnie wielkie zadania 
stoją pned uczelniami wvzszy
mi w dzieil.zinie bez.oośrediniego 
powiazania z praktyką. a w 
szCZfgólności w dziedzinie P<t
wlazania szkół technicznvcb z 
przemysłem . Na t.e1'' '"temat nie 
mało mówiliśmv na TV Plenum 
i niemało 1>isze na te.i temat 
1>~asa. Wszystko. to . sa sprawy 
nie7mieTnej wa.ci. 

Nie moge przy tel okazji sze
Tzei m6wić n oe61nei svtuacii 
kraiu. Mamv czc'lPPfi.1nlr tTt1tłna 

svtuac.ie w tvm Toku w z·wi:tz
ku z nienrod~a.lem. którv 
dotknął nasze rn1nicłwo. Jnż nbec· 
nie przezwycie~amy i bedriemv 

musieli w przyszłości przezwy• 
ciężać te nienadażania naszego 
rolnictwa za 1>0trzebami kraju. 
O!l:ólnie jednak kraj nasz roz• 
wija się no1'malnie. szybciej niż 
kraje kapitalistyczne. Ntkt nie 
potrafi wvliczyć iaki jest w 
tym udział pracv nauczyciel
skiej. w iakiei mierze rozwóJ 
oświaty wpływa na 'PostP.'P oitól 
ny. Sa to surawy trudno wy
mierne. Jednak nie ulega 
watpliwości. że nauczycielstwo 
i szkolnictwo stanowia czynnik 
rozstrzyga.iacy o oęólnym PD· 
stępie i dlatei:-o właśnje oświa 
ta ma tę wysoka ran2e społecz 

ną. dlatei:-o partia i rza,.d w mia 
re wypracowanei:o dochodu na 
rodowee:o stara.la sie ma ksymal 
ne środki t>rze'Zftaczać na roz
wój oświaty w szerokim I 
powszechnym znacz1>nin tego 
słowa. 

Młodzi~ nasza coraz .iai11iet 
widzi sprawy włina ·. i sprawy 
swoie1'0 kraju w JJowiaZ'anlu z 
rozwojem całej wielkiej rodzl
;nv Tia.ro-dów sori~_i~+. . ,..-„"'7 "'"· 
jak teł w 01:6\e wszystkich na• 
rodów świata WlaśniP kształ
towanie tej świadomości SJ><>-' 
łecznel świadomości soc.lali· 
'tycznej w duszach młodee:o no 
kolenia iest również Jednym z 
głównych zad~ń. które szkoła 
nasza c<>nz lepiej S1>ełnra. 

* SPORT * SPORT* SPORT * SPORT* SPORT * SPORT* SPORT * SPORT* SPORT * SPORT * SPORT * SPORT 

Dzień nauczyciela wf • trenera I 
Przewodru;czący GKKFiT dr Wlod~imierz Reczek wy 

stosował do wszyistkicb nauczycieli wf i trenerów w Pol 
sce list w związku z pl'!Zypadającym świętem. 

Przewodniic:zący dziękuje nauczycielom za ich wklad 
pracy i wyraża n.a.dzieję na dalszy aiktywny udział w ży

ciu sportowym wychowawców nas.zej młodzieży. 

Nie trzeba ni'lwmu udow.adndać jak wielką rolę mają 

do spel'.nieruLa w naszym ruchu sportowym nauczyciele 
wychowania fi,zycznego i trenerzy. Od ich pracy, która 
czasami bywa bardro niewdzięczna - zależy w olbrzy

m1eJ mierze r<l'ZWOJ sportu i upowszech~ien.ie kultury 
fizycznej. Najcześaiej tak bywa, że nauczyciel, zwłaszcza 
w ~kołach podstawowych, jest tym pierw.szyrn. który 
rozbudza w dzieciach zarrntlowa.niie do upr::i.WiallJia sportu. 

Niemal wszyscy nasi najwybitniejsi mistrzowiie, rekor
dziści i medaliści <>Limpijscy pie!'Wsze swoje krok.i sta
wiali na bolGkach i w szkolnych sailaich gimnastycznych. 

LKKFiT zorgąni:rował wczoraj w sali Pałacu Sporto
wego przy ul. Worcella spotkanJe z wyróżnionymi nau
czycielami i trenerami. Natomiast WKKFiT projektuje 

podobne sp(J.tka.nie zorga.n~wać 27 bm. 

Ostatnie mecze piłkarskie w ekstraklasie 
i w lidze międzywoiewódzkiei 

W n .Jjblit..""-i ~bote i niediie 
le ja.ko ostatnie zakończą roz· 
grywki run c y jes i~-n.nej pitkar 
'?ka ekstq1kla5a i liga miedzy
wo.iewódzka. Ja su: ze tylk.o ew 
niedziele 29 bm.) rozel(ra•ne 2><>

st•na mecie 11.8 finału piłka.r· 
sk iej!o Pucharu Polski i tego
roezny sezon dob iegnie końca. 

Ostatnia kole.1ka ekstraklasy 
przyn ;es ie ciekawe spotkanie w 
Sosnowcu: Zagłębie - Legja. 
Mistrz Polski oowinien 2'?laleźć 
się tutaj w d•użych opałach. 
Pozostałe sp-0tka>1}ja: Gómik -
Stal Mielec. Gward ia - GKS 
K"towke, Po~oń - 5zo'Ylb!erki. 
P<>fonia - Stal Rzes~ów, P.uch 

Z?l!lębie Watt>rzych, w;,._1a 
- ROW. 

Również dol>ie/i(alą końca ro2 
j?rVWki ligi mięp7.vw~.1ew.:idz„ 

kiej. W ostatniej kolejce sp<:>t 
kań Concordia Pio!rkó,v era 
na własnym boisku z Wisła 
{niedziela j?odz. 11.15 w Piotr 
kowiel a WłC>kniarz ?.ódź r6w 
nie* u s!E'·bie ze Zniczem Prusz 
ków (nied'Ziela j?odz. 11 ul. Ki
liń1"l<iego 188). Wlólmfaorz Pah 
spotka się na wyjeździe z Po
lonią Warsza.wa. a Widzew w 
Ursusie z tamtejszym KS „Ur 
sus". 
PozC>Stałe me.cze: Avia 

Wlóknk1.rz B„ Warmia - Het
ma•n, Lul>lini.a1nka .- Sokół, 
St.al - OZOS. 

fm) 
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Runda jesienna piłkarzy Startu 
Poza ŁKS, miasto nasze w n 

lidze reprezentują piłkarze 
Startu - drużyna nierozerwal
nie związana ze swoją dzielni
cą - Bałutami. Startowcy ma 
ją w swym skladzie wielu uta 
lentowanych piłkarzy, którzy z 
pewnością mogliby wystąpić 
nawet w ekstraklasie. jednak 
druży.na od dłuższego Jut cza
su znajduje się w ogonie tabe 
li, a rundę jesienną zakcńczv 
ła na 1'2 miejscu. 

Co Jest tego przyczyną? Na 
szym zdaniem dwie sprawy st3 
nowią o takim stanie rzeczy. 
Po pierwsze zbyt mało chyba 
pracuje się nad stworzenirO' 
odpowiedniego kolektywu w 
tym zespole, Start l:'J'3 bardzo 
indywidualnie, brak jest ści
słej więzi nie tylko między 
różnymi formllcfami, ale I cze 
sto mlędzv piłkarzami grajary 
mi np. w napadzie. I sprawa 
druga - słaba odporność ner 
wowa zespołu. Jasno to wyni· 
ka ~ rundv jesiennej, gdziP 
balurki zespół przegrał z wy
jątkiem jednego, 1'eszte spot
kań na wyjazdach. Mamv jed 
nak nadzieje. te drużyna ta 
składająca się przecież z uta
lentowanych zawodników wresz 
cie ,.odndjdzie słe0 i pokaże 
n" c 0 ją rzeczywiście stal:. 

A teraz trochę statystyki. 
~tart wygrał w rundzie 1esie'1 
nej tylko cztery ,;potka n la. tyl 
ko na własnym terenie - z 
Motorem l :O. z Unią 2:0, z 0-
limolą 1:0, z Wartą 2:1. 

Jt6wniet cztery spotkania ba 
łuccy piłkarze zremisowali 
u siebie z ŁKS l:t, z MZKS 
1:1. z Odrą l :1 i na wyjeździe 
z Cracovią l :1. 

Siedein spotkań Start prze
grał. wszyst'kie na wyjeźd2ie -
z G·arbarnlą l :2. • Piastem I :2. 
z Hutnikiem 1 :4. ze Slaskiem 
o :3, ze Starem o :t. z Za wiszą 
0:1. z Ur•nią 0:5. 

W rundzie jesiennej p!łka~ze 

sta.rtu zdobyli 13 bramek. !'laj 
lepszym strzelceJll był Adam
$ki - 7 bramek Orozy1rn wski 
i Swjernink zdobyli po ~ bram 
ki, Sobolewski - l i jedna sa 

mob6jcza. Poza Adamskim. tn 
wyróżnienie w tej rundzie za· 
służył grający nie wszystkie 
mecze ze względu na kontuzję 

stoper Sulek. 

Mecze bałuckich piłkarzy o
glądało 74 tys. widzów. Naj
więcej - to tys. przyszło na 
mecz start - ŁKS. (ms) 

Siatkarki §tortu 
inaugurują spotkania mistrzowskie 
Dalsze mecze w li lidze 

W tydzień po \nau.-uncjl ro:i 
grywek w drugich lig1ch siat
kówki. rozpoczynają boje mi
strzowskie obie ek"tr3kla.s:y. W 

lódź-Wrocław-Opole 
W niedzielę 22 bm. o godz. JO 

w sal'ł'Ż Pałacu Spe>rto•wego przy 
u.I. Worcella oci'będ <1e sit: trój
me.cz gimnastyczny reo-ezenta . 
cji kobiet ŁO<lz:i, Wrocławia i 
Opola. 

W poprzednio zorganizowa· 
nych za.wodach zwyc!ęiyly wy 
chowa'T'Jice trenerki o. M:)n !k i 
Martynowskiej. Liczymy że k> . 
dzia·nkl na swoim terenie ix:· 
tra.fia z.a-Oemo·nstrov.,a ć ćw !<: z~

nia stojące na d<>bry:n po>.io
mie i odn.ieść jeszc'Ze jedno 
z:wyc\ęstwo. 

Reprezentac.f.a µ j~I wvst<rnl 
w następującym składzie: Bo
ruch, Duczmanska. Sta.chow-ska. 
Dela i Mal'nows\<a. 

Kto chce Jefdzit 
konno? 
ŁKJ przyjmuje z:gtoozenia na 

kurs jazdy konnej. Zapisy 
przyjme>wa.ne bedą w niedziele 
22 listopada br. o godz:. 11 w 
ośrodku szk"lleniowvm w Cha 
r1ewie ul. Ch<>e!anowick.a 159a 
I?c·J a zd autobu>em nr 55 z rogu 

1 ul. Paobianick~eJ I. Choci.a·nowlc 
kiej. 

I lidze kobiet I:.6dź reprezentu 
j'j siatka·rkl Sta.rtu. 

W nadchodzącym sezo.nie ba
łucki zesp61 będzie wystep..:i-wal 
w skl.adzie: M. Buda, L. Ch<n:el 
nicka. J. Głowacl<a. A. J'iiwor . 
ska, K. Majchrowic2. B. Niem 
czyk. Z. Plianowska. J. Pluta. 
A. Serwa. H. Sojczu)<. Jalt nas 
polnf<n'mował trener Startu 
mgr A. Chmielnicki n.a sltutek 
kontuzji I chorób drużyna w 
J>ełnym składzie trenu Je dor><F 
ro od trzech tvl(odnl. n iewe•o 
le sa więc perspektvwv t>r:>:ed 
nadchodzaoyml roz"~ywkam!. 
L!l(.a jest niezwykle silna. wszy 
stkie d'!'użyny orzyl(ntowy'<"aly 
sie solid·nie do ro7..~ryv,relt. starl 
trudm" rola utrzytpa·nia slę w 
czo-łÓ'\.\'C'e sto.i o-r-zed siatka!f"kami 
bałuckimi. Pierwsze dwa me 
cze start rozegra w sobotę i 
niedziele w Wars~a .'\Vlie z AZ~ 

W J)()ztistałych s·,·H>tka•_n1ach oier 
ws?e.1 kn!r.fkj elc,traklas·1 o.ań 
l!l'aja: Le„ia - Sni'inLa W~rsza 
wa. Polonia AZS Gdańsk. 
J<nl"'..'j:;rz - Wisła. 

Po ~a1' o!erwsz:v w tym gezo 
nie wvs+ania w :r ... „><JT.i mł("'1'z;111 

k;e siatk<1·rki ŁKS. które w ko 
lejnvch merzach " mistpo~tw" 
TT lil!i zmierzi' s!e >e Suójnli> 
Gdi>ńsk (sobota !!od'Z. 20.15. n!e 
dY.'eia si.od.z. 12 al. Unii 2). Na 
t'>m!a$1 S:Mkarki StarhJ TT l!r?. 
1" na wvieźdzle z E:ne-rge.tY· 
k•~m Po•nań. 
R6wniPż na wyieźc!zie wv-

c:-4-~"';rl ~:afkar7e J\n=1a.nv. G-3f
"-' będą w Gdańsku z· Wy"-.e 
:tem. (1) 

Pierwsze miejsce 
łódzkich 

badm;ntonist6w 
C<>rocznle reprezentacje po-

szczegótnych miast ! woje-
wództw biorą u-Oział w turnie· 
ju badmintona o puchar zr. 
TKKF. zawody te traktowane 
są ja ko nieoficjalne mLtitrz<>
stwa Polski. 

Reprezentacja na•zego miasta 
wzięła ostatnio udział w tur
n ieju strefowym. będącym bez 
pośrednią eliminacją do finału. 
Łodzianie spisali się w Sielll
cach bardzo d<>brze. zajmując 
drużynowo pierwsze miejsce ł 

awansując do finału. D" fina
łów w grarh o<'>Jedvnczvch za 
kwalifikowali się: W. Wegner, 
W. Swlątczak I J. !"zczerbkk!, 
w ~rze miesranej: W Wet?net" 
I W. Swlatczak, w !(rze ood· 
wójnej mP:iozvzn J. Szczerbic· 
kl I W. Kacprzak. 

Podobny turniej roze~ano w 
Ostrowie Wlk:p„ gdzie starto· 
wała renrezentacja woj. łódz

kiego. Zesnól ten z.ja! drutv
nowo trzecie miefst1e. a Bn.~11-

sław• Pionek I Jan Walerczak 
z TKKF Ozorl<owianl<:a rnkwa
lif!kowall siP. do finału w grach 
pn<P<ivnczvch. 

Ro.zl!rvwki finałowe wyn\acZr> 
no w dniach 1!1-21 bm. w An
drychowie. Im) 

Tenistści graią 

w Kolonii 
Tentsiśd Polski (Gąsiorek , 

Nowicki. Niedż..,:iedzk!) roze
grają 20 I 21 bm. w Kolonii 
kolejny mecz 0 pu.::har króla 
Gustawa V. Kole.1nym przeciw 
nikiem naszych i;:rac7.Y be<l•ie 
reprezentacja pani!, kt6rJł w 
~~ieglym . sezonie pokonaliśmy 
~.o. 

Ponad1o rozel(rane zosta'1ą 

leszrze dwa cn"ltk• ni a. Szw2J· 
c~ria snotka cie z Wiochami. 
jl Francja z: Węgrami. 
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Zarząd Okręgowy ml państwowymi i spektakl 
„Balety polskie". * 20 proc. ulic pod opieką MPO * Nowe typy 

odśnieżarek * 150 samochodów będzie wywoziła śnieg * Centralna dyspozytornia zapewni łączność rad1otelefomczną ~ 

Z 
okazji Dnia Nauczy

ciela odby~~j~ się .w 
naszym m1esc1e zw1ą 

zane z tym uroczysklści. 

We wszystkich szkołach or
ganizuje się aka«!emie, na 
których młodzież wyraża 

podziękowanie swym peda
gogom za naukę i opiekę 

wychowawozą, Dziś np. 
odbędzie się m. in. 11.kade
mia w Technikum Ekono· 
micznym przy ul. Drew
nowskiej 17L 

przez 
Związku 

Polskiego 
Nauczycielstwa 

oraz Kuratorium 

Uroczystości 
okazji z 

Uroczystości w iV LO im. 
E. Sczanieckiej związane są 

z jubileuszem 50-leoia szko. 
ły. Jutro odbędzie się uro
czyste posiedzenie rady 
pedagogicznej w miejscowej 
auli, a wieczorem zjazd by
łych wychowanek i absol
wentów. W niedzielę w Te
atrze im. Jaracza o godz. 10 
rozpocznie się uroczysta a· 
kademia. Przedstawiona bę

dzie na niej historia szkoły 

i jej działalność w latach 
1920-1970. O godz. 13 w 
gmachu szkoły nastąpi o
twarcie pracowni historycz
nej. W dniach 23-24 będą 

„dni otw11.rtc" szkoły. 

Kilka dni temu uchwałą 
Prez. RN m. ł:.odz.i zo.staJ po
woła,ny Miejski Komitet Akcji 
Zimowej, na którego czele stoi 
kierownik Wydziału Gospodarki 
Komunalnej i Mieszkaniowej 
Prez. RN m. Łodzi - inż. \f. 
Wysocki. OcLbyło się już pierw 
sze organizacyjne posiedzenie 
komitetu. na którym oma.wian<> 
d'Otychczasowe pr2ygotowania 
do Wa·lki :oe śnieżycą I gołole 
dzią w MPO, MPK i LPO. 

MPO opracował'O pla111 opera 
cyjny a.kcji z.imC>Wej. Uwzglęct
nio.n<> w nim szczególnie zagll'o 
tone rejony centrum miasta i 
trasy wylotCl'We. gdzie trzeba 
szybko i skutecznie uswwać 
śnieg i posypywać o!uskiem je 
zdnie. MPO będzie miało w 
tym roku pod swoją opieką 2,5 
mln m kwadratowych ulic. tj. 
2o proc ws~~·sti<ich ulic w mie 
ście. Do zwalczania ślizga wicv 
wyjadą 32 piaskarki. a do usu
wania z jezdni śniegu 38 płu
gów. Poza tym będa pracowały 
dwa transportery taśmowe do 
ładC>WaJlia śniegu. Piasku zgro 

ma.d'Lon<> w barz1e MPO pod 
d<>sta.tkiem. W tym roku ogra
niczy się clio niezbędnego mini 
mu.m używainie środlków che
micznych i soli do zwalcza.nia 
gołoledzi. Zarządzenie Minister. 
stwa Gospodarki Komu.naJnej 
sprawę tę stawia jasno: w c.ią 
gu całej zimy nie można wy
sypać więcej s<>li i środków 
chemicznych niż 2 k2 na 1 m 
kw. tu>wierzchni i t<> nie wszę 
dzie. Dla porównania, w ubie
głym roku zużycie środków che 
micznych wyniosło w Łodzi 
około 5 kg na 1 m kw. 

MPK oprócz 5 starych typów 
odśnieżarek otrzymało 2 nowe 
odśnleża.rki tzw. ślimakowe, 
które będą spra·win:ej usuwały 

śnieg ze zwrotnic. MPK otrzy-
ma również ze Z}ednoczen1a 
Przedsiębiorstw Budownictwa 
Komunalnego 6 sa·:n<>et>odów do 
wywożenia śniegu. Również 
~ pługów MPO będzie odśnie 
żał<> t<>ry tramwaj<>we. 

Jeśli 
wa.rto 
V.liono 

jut mowa <> pługa.eh 
wspomnieć, że postano
ood<:zas tegorocznej zl· 

u a Ra a a o SJIJlll<lSl7 

50 lat powszechnego 
nauczania w Łodzi 

W Międzynarodowym Roku 
Oświaty Związek Nauczyciel
stwa Polskiego, Zarząd Okrę
gu m. L<>dzi zorganizował wczo 
raj sesję naukową nt. „50 lat 
powszechnego nauczania w t.o 
dzi". 
Pół wieku temu Łódź była 

pierwszy!D miastem na terenie 
byłego Królestwa Polskiega, 
które wprowadziło powszechne, 
bezpłatne I ob<>wiązkowe na
uczanie. Ok. 90 proc. m1odzie
źy ro1>otniczej korzystało ze 

Dzieło 

młodych mistrzów 
chwali 

23 bm. 1,?,ostanie otwarta w 
Klubie MF'iK „Ruch" przy ul. 
Narutowicza 8/10 wojewodZt<a 
wystawa · młodych mistrzów 
techniki, organizowana przei 
ZW LOK i Klub MPiK ,.Ruch" 
Takiej wystawy jeszcze w na 
szym mieście nie było. Zosta
nie na niej zaprezentowany bo 
gaty dorobek z dziedziny mo· 
delarstwa, łączności, pomocy 
naukowych oraz sprzętu uży
wanego przez płetwonurków. 

Wśród 120 eksponatów zobaczy 
my m. in. m<>dele okrętów, u 
molotów, pojazciów mechamoz 
nych, ktpre będą zdaL'lie kie
rowane falami radiowymi. Nie 
zabraknie także róż.nego rodza 
ju UTządzeń z dziedziny łąc•
ności m. in. ra di0$tacj1 na
dawczej, zapewniającej łączność 
niemal z całym światem. Bar
dzo interesująco zapowiada się 
na organizowanej wystawie 
ekwipunek płetwonurków. 

W . czasie wystawy, aż d<> 7 
grudnia br„ odbywać się bę

dą specjalistyczne spotka nla z 
aktywistami LOK. Wyświetli 

się także filmy z różnych dzie 
dzin pracy LOK. Warto dodać. 
że na wystawie uruchomi się 
radiostację SP, z którą będzie 
motna nawiązać łączność. 

(Kaj ot) 

• „Ewidencja inwestycji i 
kapitalnych remontów" - od
czyt mgr E. Rudnego z Min. 
Finansów o godz. 17 (Piotr. 
kowsk• 53). 

• „O poez,ii Nadsona" - od 
czyt mgr R. Szymkowskiego, 
o godz. 18.30 w Klubie Rosyj
skim (Więckowskieito !3). 

• „Religie świata'' - spotka 
nie w Klubie Myśli Laickiej w 
SDK (Piotrkowska 243) o godz. 
18.30. 

• Uroczysta akademia z oka 

szkoły podstawowej i dzięki 
oharnej pracy nauczycieli na· 
wet w trudnych warunkach 
międzywojennych w naszyli 
mieście można było krzewić 
oświatę. 

W ""zasie obrad sesji został)' 
wygłoszone referaty: „Proby 
powszechnego nauczania t>O re 
wolucji 1905 r." - dr M. Ban 
durka, ,,Łódź pierwszym mia
stem powszechnego nauczania'' 
- dr W. Dembowski, „Upow
szechnienie oświaty w Łodzi w 
latach 1945-1910" mgr z 
Błaszczyk i mgr T. Podwysoc 
ki. 

W dyskusji uczestnicy obral1 
podkreślali cenną inicjaiywę 
Związku Nauczycielstwa Pol-
skiego, zorganizowania sesji na 
ukowej, która ma za zadan1tt 
wzbogacenie wiedzy, •w•ąza
nej z upowszechnieniem o ... 
światy w Łodzi. W ten sposób 
złożono ~· również hołd postę
powej misji pedagogicznej w 
naszym mieście. 

W sali Okręgowego Ośrodka 
Metodyc.imego, gdzie obradowa
ła sesja, otwarto wystawe do
kumentów „50 lat powszechnej 
oświaty". (J. K.) 

Koncert 
Beethovenowski 

Koncert symfoniczny w dniach 
20 i 21 listopada poświęcony 
będzie twórczości Ludwika van 
Beethovena. Orkiestra Symfo
niczna Filharmonii Łódzkiej 
pod dyrekcją Stefa na Marczy
ka przypomni nie wykonywaną 
od wielu lat VI Symfonię F-du• 
(Pastoralną). wielkie programo 
we dzieło mistrza z Bonn. o
pisujące uroki życia wiejskie
go. Solistą koncertu będzie pia 
nista z Wybrzeża. Jerzy SuJi. 
kowski. laureat głównej nag"o 
dy na Międzynarodowym Kon 
kursie Muzycznym w Genewie 
(1967). Wykona on z towarz~._ 

szeniem orkiestry V Koncert 
fortepianowy Es-dur. 

• Spotkanie z dyrektorem 
Studium Języka Polskiego dla 
Cudzoziemców dr W. Dembow 
skim i nauczycielami, o godz. 
18 w Klubie MPiK „Ruch" 
(Narutowicza 8/10). 

• Prześwietlenia małoobraz
kowe mies~kańców Polesia z 
ul. Hutora (od nr 11 do nr 49) 
I Widzewa z ulic: Szpitalnej 
(od nr 12 do końca), Sępiej I 
Spartakusa (cale). 

zji Dnia Nauczyciela dla pra· .----------------
cowników oświaty Sró:lmiesc\a, 
o gndz. 14 w Teatrze Muzycz
nym (Północna 47/51). 

• .,Tkaniny z III Festiwalu 
Sztuk Pieknych w War„awie•• 
- wystawa w Muzeum Histo-
rii Włókiennictwa (Piotr:rnw-
ska 282) czynna do 20 gru-
dnia. 

.l „Pedagogika, a alkoholizm" 
- prelekcja o godz. 18 w DDK 
Polesie (Wapienna 15). 

.l .• Architektura i urbani•ty 
ka w NRil" - spotkanie z d:r 
rektorem Ośrodka Kultury NRD 
w Polsce H. Ziebartem, o g<>
dzinle 19.30 w Klubie „Nowa 
Afryka" (Zachodnia 12). 

• 
Zolnierski 

I 

czyn społeczny 
Koło Młodzieży Wojskowej 

Pułku Obrony Terytorialnej :n. 
LOdzl Im. Tadeusza Głąbskice 
go, obok szkolenia specjalisty. 
cznego wiele uwagi poświęca 
pracy społecznej dla miasta. 
W ubiei;łą niedzielę k!lkudzie 
sięciu żołnierzy, członków KMW 
ponad 5 godzin pracowało spo
łecznie w MPK przv u.kłada
nru podkładów. (j. kr.) 

my wprowao.z.ic p,;wną un..a.il<: 
w ich pra.:y. Oo teJ pory wy
Jezaz...! na t.ras.; je..:iea p.ug, od 
ga.r olał. sn1e.g, tw.1.>irzyJ. waSA..i tu 
)le.i i po Ja.a!.tms c.La.;ie prz<:Je<
aza.iące sa.mo<:hody z powro1.em 
s1ueg „na.nos1ły 11 na jezdnię. 
l>otcnie będą odgarniały -m~g 
~-3 pługi jednocŁe„n1e, jadąc 
u sooą w pewlłycll odst~p„cu 

i w te.n sposob u.toi;a 1>ę1pae 

,:ałKow1cie oczyszc~ona. 
JU2. w tej cnwl.!1 L.d.ryso-wują 

się po·waż..ne i;;" uJ..1osci z z.a J>t!W 
111eruem MPO i MP.-: robotni
ków do a.kcJii zimowej. Potrze 

W godzinach rannych w 
Pr_ dium RN m. t.odzi 
odbędzie się dekoracja od 
znaczeniami pa.ństwowymi i 
Odznaką Honorową m. t.o
dzi najbardziej zasłużonych 

nauczycieli. O godz. 16 w 
Teatrze Wielkim rozpocznie 
się akademia organizowana 

Dnia 
Nauczyciela 

OS m. Łodzi. W programie 
pr-iemówienie okolicznościo
we, dekoracJa odznaczenia- (Kas) 

ba ich ogoiem 400. Około 2uO r&j~~ISl:r:l!QllllQl!lll:::S':!:ll~'-':i:ri:.'i:S:!ltlt:!~~~:lt'l~~IROlllll'lll~Sllllll!ld-ISl!:'l~=':;!~~S::il&::::=:lll.lll~ll;ilii;O~~lil:i~~~.J 
pracownii«>w dostarczy MPRJ.J G 
i będą oni z.atruanien.i przeae 
wszystkim w MPO. Zabraknie 
jeszcze 2~0 osób i nie ma obec 
nie zadnej możliwosci zmob11l 
zowa.i:ua tycb Judzi. Budownic
two me będzie mogło oddelego 
wać swou:h pracown.ko11v, po
niewa"i są <>ni powze.i)n.i a<> pra 
cy .n.a budowacn. 

Przy odSn• ~z.a.niu m:.asta bę
dzie pracował'.> około l>J samo 
chodów (w u.bi„gl)'•n roku iivJ 
z rożnych instytucji zob<>wiąza 

nych przez Wydział Kcmunika
cji do włączenia się w a.keję zi 
mC>Wą. Snieg przede wszystkim 
będz,ie się wywozLlo • ul. Pie>~r 

kowskiej i centrum aua.sia. 
łla.rozo waz;nym problemem 

jest zapewruerue oa.po.,,.1edmeJ 
!ącznosci z i'vil'O. Tu mJ.esc:1 s"ę 
centralna dyspozyto.rrua <..-zyn.na 
ca1ą d<>b<:, t,:,ora p.·,y pomv-cy 
ra.u;oteletoaow 'Ila lączno~ć z 
M.t'K. Nieste~y. tych radiotele· 
fon<>w jest jeszcze za mało I 
.nie wszystkie poJaz.tly biorące 
unzial w odsniezaniu będą mia 
ly stały kontakt z bazą. Dlate
go iwrócono się d<> Ł.odzkleg~ 
L.jednoczenia Bu.d<>wnictwa z 
p.rosoą o WY'pozyczeme radlote
lefonow na okres z,mowy. 

Dodajmy jeszcze. że ŁPO , 

które zoi>owiązane jest do LlSU 

wa.ma smegu z cho<J.ników r.ri.v 
parkach, z samych parków i z 
terer.ow zie.l<>nye:n. dy~p:>m1je 

o<ipow1ednlo lekkim sprzęti;m 
przeznaczonym do ·.ego celu. 

Jesli cllo<i'Zi o sprzęt c:ężki 

n:e:r..będny do usuwania zasp z 
tras wylotowych. Zjednoc>.enie 
Przedsiębiorstw Budownictwa 
Komunalnego w każdeJ chwili, 
w razie p<>trzęby, odda do dys
pozycji MPO 8 gąsienicowych 
spychaczy i 3 kOP'Uki. 

Rzecz jasna :;;-
5

o czym trzeba 
pamiętać - MP ' M.t'K i ŁPO 
bE:dą w stanie tylko o\..zyszczać 
z.e śruegu na.jw3z.nlejsze ulice 
w centrun1 i na tr:łs;.ch w)·!i:i
towych o::az t:a En1ad1 trum
wajC>Wych I autobusowych. 
Większość pracy spoczyv.·ać b<: 
dz:e na dozorcach i właścicie
lach nieruchomośd. Mają on! 
obowiązek posypywan!a et od ni 
ków I usuwania śn.eg:i do po 
łowy szero.k<>ści ulicy. 

Przygotowa.nia do zimy zosta I 
ły zaJ<ończone. Oby były one 
skuteczne w praktyce. 

(j, kr.) 

Tatem~ic::r:a konlerencla 

Łódzkie postulaty do rozkładu iazdy PKP 
nadal „niewiadomą'' dla pas·ażerów 

Informowaliśmy w ~woim czasie o uroczystym otwarciu 
kolejnej Konferencji Rozkładu Jazdv P~P która tym ra
zem pracuje w Łodzi. Informowaliśmy tei nas7vch Czytel
ników o postulatach Lodzi i województw:. odnośnie uspraw• 
nienia połączeń naszego miasta i regionu z innymi okolica
mi kraju. 

Warto przy t:vm T>O<lkreślić z 
całym n.aciskiem. Iż w przy
gni.atającei wiekszości są to oo
stulaty „wywatone''. to znaczy 
takie, które w całej rozciągłoś

ci uwzgłednlaja kłopoty PKP 
zwiazane z bra•kiem taboru. z 
rozszerzaniem or ac remonto
wych na szlakach ltd. itp. 
Nikt sie nie domagał oołącze

nia .• Lux-te>rpeda" f.10dZ~ z ..• 
Wisełką czy sleepingu na tra
sie Łódź - Warszawa. Wif'kszość 
postulitów ooiera się na wy
dłu~eniu trasy pociągu już kur
sującego, lub n·zyŚpieszenla oo 
cia.<(u osobowego„. 

Wczoraj Konfe r encje Rozkła
du Jazdy. ora~uJaca w Pałacu 

Spo•tow:vm. odwiedzili orzedsta 
wiciele władz oartv.1nych. wo.ie 
WĆ>dzklch I m. 'Lodzi. a m. l·n. 
sekreta·rz KW PZPR · Franci-

szek Kociemskl. Towarzyszyli 
i.ro dziepnikarze. W spotkaniu 
uczestniczvł zasteoca dyrektora 
Centralnego Zarzad'l.l Ruchu 
PKP Int. Antoni Gzula. nacze!
nl~y wvdziąłów. kierownicy 
konferencji. „Strona łódzka" 
wzięła ze S<>ba wvkaz postula
tów. M. \n. przedstawiciel 
„DV' •o:vtał o tosv oostulatu 
sformułowa<nego prze'l na•~a 

y,azete odnośnie oP6tn·enla od
jazdu ostatnich oocia~6w z Ło
dzi do stolicy I ze stolicv d<> 
Łoclzl. abv ci któ rzv dla orzy
kładu odw!ed'Zili teatr mogli w 
tym samym d,niu .,.,-yjechać do 
do.Tl"ów. w E!-onie soP<"ial;C'„~~v 

PKP wywiazała sie na temat 
tego po.•tulatu dyskus .1a i ro~
wata sie ta•kże wariant. Iż od 
K"'luszek d<> Łodzi uru~ho-mio 

na byłaby 1ednostka e!ektrycz-

A end.ei~, vous studenckich teatrów 
W łódzkim środowisku sta

denckim trwają JUZ przygoto• 
wania do kolejnych. Vtr Łód:i:
kich Spotkań Teatralnych, 
które odbędą się w dniach 18-
20 grudnia br. Są one najpo• 
ważniejszą studencką impretą 

teatralną roku. o miano naj· 
ciekawszego przedstawienia I 
nagrodę roku 1970 w wy•oko· 
ści 30 tys. zł, ubiegają się dla 
swych spektakli wszystkie ni" 
mal polskie teatrv studenckie. 
Jury przyzna również nagrody 
indywidualne. 

Do konkursu ~głoszono JO 
przedstawień. KomisJa kwalifi
kacyjna dokopa wstępnej se
lekcji i wybierze z nich 9 
spektakli, które przedstawione 
zostaną jurorom i publiczności. 

Organizatorzy VII I.ST prag
ną uczynić le forum dy~k11s~; 
nad miejscem I zadaniami te
atru studenckiego w życiu spo 
łeczno-kułturalnym nasze~o kra 
ju. Celom tym służyć będą 

przegląd spektakli oraz dy•ku 
sja podczas Seminarium 're
atrologicznego. (kat> 

na skomuni·kowa'!la z oociagiem 
War•zawa - Katowice odjeż
dżającym ze stolicy póżniej niż 
o<tatni .• normalny" oociag do 
LodZ.:. 

A co z lnnvmi łód7.kimi po
stulatami? Co z orooozycia 
.. p:-zvśp1-eszenia" ooc!Ct~u oso-
bowe1i:o Łfidź Jasło orzez 
Rzeszów? Pod<:>bno nie da su: 
te~o zrealizować i nadal podróż 
z Wa,szawy do ;tolicv Bieszczad 
bedZ!e o przeszło 2.5 ~odz. 
krótsza od takiel <amel oodró· 
tv z Łodzi. Nie można nic oo
noć tu zrobić. bo„. za mało 
tu Jest oasa7erów. A wyda'e 
>ię. że za mało tu jest 
oasa7.erów. właśnie d latego, 
te mało kto chce l'Y'ZYkO-
wać U-godzinna podróż na 
twardvrh ławkach . Wres1cie je
den z orzedstawicieli PKP oo 
v.·iMz.1.ał wprost : .. P „zec1eż z Ło 
dzi do Warszawy iest tak nie
daleke> ... n . Ech. oanowie. oano
w ie„. Skad my znamy ten 
.,argument"?! 

Ni<!stety. nie udało sie nam 
uzyskać żadnych dalszych wia
domości o losach tódzkich oo
stulat'>w. P<>dobno t;J'<ich infor 
macj: mogą ud'Zielać tylko 
rzecznicy prasowi Tóżnych 

s"Czebli PKP choć skadinad 
wi..adomo ~ nam. iż ""praii;ownicy 
pionów E:ospoogrczych i admi· 
nist"acylnych sa zob o w i ą
z a n i do informowa,nia dzien
nikarzy bezpośrednio. a nie od
syłania Ich do oośredników. 

Powied?,iano nam też. iż do
wiemy sie o wo;;zystkim na pew 
no po 19 grudnia. czyli po za. 
kończe-niu konferencji. a więc 
wtedy. kiedv iuż nic sie orzez 
następne dwa lata zmien,jć nie 
da. „Marny" iest widać los 
(zne>wu!\ łódzkich postulatów. 
jeśli taka je otacza „mgła ta
jemnicy" ... 

J. POTĘGA 

~~~~~~~~~~ 

W AŻNB TELEFONY 

Informacja telefoniczna 
Straż Pożarna ua. ti6b·ł1, 

499-90. 
Pogotowie Ratunkowe 
Poeotowie MO 01. ~oo-oo, 

TEATRY 

03 
&s;-ss 
~51-11 
Ot 
500-0ł 

WIELKI godz. 17 Wieczór 
baletów polskich 

POWSZECHNY godz. 19.15 
„Profesja pani Warren" 

MALA SALA - godz. 20 „ W 
małym dworku" 

JARACZA - godz. 17 „Taje".II 
niczy 02"ród" 

TEA'.IR 1.15 - godz. 19.1S ,.Łez· 
tern'' 

OPERETKA godz. 14, 19 
„Dam.a od Maxima" 

ARLEKIN - godz. 1'1 •• Wuje·k 
Bum„ 

PINOKIO - godz. 10 „Klonowi 
bracia" 

FILHARMONIA (Narutowicza 
20). godz. 19.30 Koncert sym 
foniczny - ork. PFŁ. Dyry
gent - Ste!an Marczyk. So
lista - Jerzy Sulikowski 
laureat I nagrody Międzyna
rodowego Konkursu Muzycz
nego w Genewie - 1967. W 
programie: utwory Lu<.Jwlka 
van Beethovena - VI symfo 
nia (Pastoralna), V koncert 
fortepianowy Es-dur, op. 73 

MUZEA 

SZTUKI (ul. Wlęckowskleg<> 36) 
godz. 9-15 

ARCHEOLOGICZNE I ETNO• 
GRAFICZNE (Pl. Wolności 14) 
godz. 11-17 

HfSTORll RUCHU REWOLU· 
CYJNEGO (Ul. Gdańska 13) 
godz. 9-16 

HISTORQ ·WŁ!)KIENNICTWA 
(Piotrkowska 282) godz. 11)-17 

KATEDRY EWOLUCJONIZMU 
UŁ (Par.!: Sienkiewicza) godz. 
ll>-17 

LODZKIE ZOO 

czynne od go~z. 

&a czyllJla do 15) 
9-15.30 (ka-

eo~ GDZIE? KIEDVf 
KI N A 

BAŁTYK „Trzeba przejść i 
przez ogień" od lat 16 (ra-Oz.) 
godz. 9. „Spartakus" od lat 
16 (USA) godz. 11. 15. 19. 

LUTNIA - „Prawdzie w oczy" 
('Pol.) od lat 16 godz. 10. 12, 
14, 16, 18, 20 

POLONIA - „Brzez1na" od lat 
18 (poi.) godz. IO. 12.IS. lł.30, 
17 19.30 

WISŁA - ,,Inwazja potworów" 
od lat 11 (jap.) godz. 9.30, 
11.30. 13.30. 15.45, 18. 20. IS; 

WŁOKNJARZ - nieczynne 
WOLNOSC „Gang Olsena;' 

od lat 18 lduń•ki) godz. 10. 
11. 14, 16, 18. 20 

ZACHĘTA „Niezawodni przy 
Jaclele" (rum.) od lat !j g. 10 
12, 14, 16, „Okularnicy" <>d 
lat 16 (węg.) godz. 18, 20 

STYLOWY „Zdarzenie" od 
lat 18 (jug.) godz. 16, 18, (20 
órojekcja OKF> 

STUDIO - „Kochać" od lat 18 
<szwedzki) godz. 17.15. 19.30 

ADRIA - Pożegnanie z tytu
łem: „Niagara" Od lat 16 
(USA) godz. 10. 12. 14. 16. 
18. 20 

TATRY ,.Popiół 1 diament" 
od lat 16 cpol.) godz. IO. 12. 
H. 18, 20. Bajki: .Malpl król" 
godz. 16. 17 

CZAJKA - „Zdobycz" (fr.) od 
lat ra godz. 17, 19.15 

DKM - „Słoń Maruda" (ang.) 
od lat Il godz. 1s. ..czerwo
ny olaszcz~ <duński) od lat 
18 godz. 18. ~ 

ENF.RGETYK „Białe wilki" 
(NRD) od lat 16 godz." 171 a 

KOLF..JARZ .,Panna młoda 
w żałobie" (fr.) od lat 18 g. 
l7. 19 

LDK - „Piękny listopad" (fr.) 
od lat 18 godz. 15.3-0, 17.45, 
(godz. 20 - projekcja DKF) 

GDYNIA - „Zabójcy" Od lat 
łR rus .._l godz. 10. 1%.15. 14.30. 
17, 19.30 

HALKA - "Tajemniczy mnich" 
od lat 14 (radz.) godz. 16, 18, 
„Twardzi ludzie" od lat 18 
Cfranc.) godz. 20 

1 MAJA - „Przed wojną" od 
lat H (jug.-franc.) godz. 16, 
18. „Siedzący p0 pra wlcy" 
od lat ta (wł.) godz. 20 

LĄCZNOSC - .,Jak r02pęta-
łem Il wojąę światową" C"-
1 „ Ucieczka" od lat 14 ()pot.) 
godz. 18 

MLODA GWARDIA 
nek w słońcu" 

"Pojedy 
od lat IS 

(USA) godz. 10, 12.30, 15. 
17.30. 20 

MUZA - „zamek pułapka" od 
lat 16 (franc.) ~odz. 15.30. 
17.45. 20 

OKA - „Gamoń" (fr.) &d lat 
14 godz. n.30. 15. 20. „Dług·e 
!<>-Ozie Wikingów" (ang.) od 
lat 1~ godz. 10, 17.30 

POLESIE •. Buntownik bez 
powodu" CU~A) od lat 16 •g, 

. 17, 19 
POPULARNE - „Dziura w zie 

mi" (oo!.) od lat 14 godz. 
17. 19.45 

PRZEJlWIOSNIE „Lokls" od 
lat 14 (pp!.) godz. 16, I~. 20 ' 

POKOJ - •• Operac)a Belgrad" 
od lat 14 (jug.) godz. 15.4!. 
„A ngellka I sułtan" od lat 18 
(franc.) godz. )7.fS, 20 

PIONIER „zawodowcy" Od 
lat 14 (USĄ) godz. 15.30, 17.45. 
20 

REKORp - „Barwy wa·tkl" od 
lat 12 (pol.) godz. 10, . 12, 14. 
16. 18. ~ 

ROMA -
wte" od 
IO, 12.15. 

„Krajobraz p.o bit 
lat 1ą ~poi.) g<>dz. 
14.30. 17. 19.30 

sonisz „Powrót rewolwe
rowca" od lat 14 (USA) g. 
17. 19.15 

STOKI „Ruchomy cel" o1 
lot 16 ('USA) godz. 15.:M, 17.45. 
.IO 

SWlT - „Wielki wąt Chlngach 
gook'" Od lat li (NRD! l(OC!z. 

10, 12. 14, IS, 18. „Człowiek 
uclS!ka" od lat 16 (ang.) g. ZO 

DYŻURY APTEK 

Zgierska 146, Więckowskiego 
21, Narutowicza 42, Piotrkow
ska 225, Lutomierska 146, Dąb

rowskiego 60, Al. Kościust.ki 48 

DYŻURY SZPITALI 

K'llnlka Poł.-Gl11, 4M 
ul. Curie-Skłodowskie) 15 
dzielnica Górna. 

O Klinika Poł.•Gin. 4M 
Sterlinga 13 - dzielnica Sród
mleście I poradnie „K" ttl. 
Nowotki 80 I Kooc!ńskie~c 32. 

Kłlnik:t W4M - ul. M. P'or
nalskleJ 37 - dT.!elnlca Polesie. 
Sródmleścle •e.1onowe poradnie 
•• K" ul. PlntrJrnwska 10'1 t 
Pi..,trkn~ka 269. 

Szpital Im. R. Wolf - nL f.a 
l!'le wnicka 3f - dziel nica Ba
łutv 

S:i:plta1 Im. n. lordana - ut. 
Przvrodnlcza 719 · - dzielnica 
W!~zew. 

C'hlrurirta oołudnle 
Im . . Sterlinga (Sterlinga 

Chirurgia oółnoc 
Im. Sterlinga (Sterlinga 

Chlruriria µra•<"wa 

"•ottal 
1/3) 
"'"!tal 
1/3) 
"•oi••l 

Im. f' •egańskiego (Knlaz!ewl-
Cża 1/5) 
Laryn<?olotrl~ <:zpit•l Im. 

Pirog<Ywa <Wólczańska 195) 

Okulistyka S?.pital lm. 
Barl\ckiesio (Kopclń<kłel!o 22) 

Chirurgia ł laryni?oloe:ia <lz\e 
clęca - Szpital \m . Korczaka 
(Armil Czf!rwnnej 151 

Ch.ir'l.lre:la ~czekowo-twarz<>Wa 
- Szoital Im. Barlickiego !Kop 
clńsklegn 221 

Toksykologia Centr. Szpi-
tal K!Lniczny W AM (Żerom-
i;kiego 113) 

NOCNA POMOC LEKARSKA 

Nocna pomoc lekarska Stacji 
Pogotowi:t RatunknwPgO nrrv 
111. Sirnkiewicza 137, tl'I. 666-66 
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.l W miejscowości Niemglc
Wy pow. Rawa z nie ustalo
nych przyozyn &paliła się sto
doła Andrzeja L. Straty wyno 
szą ok. 40 tys. zł. 

.l Na ul. RzgowS'kiej 245 
wpadł pod samochód 48-let!li 
Marian N. będący w stan:e 
upojenia alkoholowego. Ze zła
maniem l postawy czasz.ki N. 
przewiez.iony został do Szpita
la im. Pirogowa. 

.l O godz. l2.5-0 na ul. Pa
bianickiej 119 w tramwaju li
nii 4116 złamała się oś. Prze:
wa w ruehu trwala około go
dziny. 

.A. Na ul. Lima-nowS'kiego 124 
samochód ciężarowy 48-61 IB 
włączył się nieprawidłowo do 
ruchu i spowodował zderzenie 
z tramwajem linii 517. Pojazdy 
zostały uszkodzone. 

.A. Na ul. Narutowicza 12S o 
g-Odz. 10.55 samochód „Zastava" 
IW 1942, prowadzony nieostr.Jż ' 
nie, potrącił 57-letnią Helenę 
s. (Małachowskiego 62164), któ
ra doznała obrażeń ciała. 

.l Na ul. Pabianickiej przy 
ul. Galileusza samochód „Zuk" 
IO 48-40 wskutek nie uslanowa 
nia pierwszeństwa przejazdu 
zderzył się z motocyklem FC 
70-97. prowadzo-nym przez Kle 
mensa K. ze Zduńskiej Woli. 
Kierowca motocykla i jego 14-
letni syn Miecz)1'Sław doznali 
obrażeń ciała. 

.A. Swiadkowie wypadrku po
trącenia mężczyzny przez sa
mochód osobowy przy zbiegu 
ulic Zaehodniej i Próchnika w 
dniu 19.XI. br. o godz. 13 oTaz 
kierowca jasne:1 .,Warszawy" 
proszeni są o zgłoszenie się d·l 
WKRO MO w Łodzi , ul. W. 
Bvtomskiej &O, pe>kOj 14 lu-b tel. 
516-&2. 

.A. W miejscowości Nowv. 
Swiat pow. Wieluń kierowca 
ciągnika 24-letni Ryszard Wie
loch nie uszanował pierwszel'1-
stwa przejazdu i zderzył •ię z 
,.Fiatem" Józefa Dawidziaka. 
Pojazdy zostałv uszkodzone na 
sumę ok. 5Q tys. zł. 

.l W Lipcach pow. Skiernie
wice wybiegła raptownie !'la 
jezdnie Apolonia Polit, którą 
potrącił samochód .. Trabant" 
prowadzony przez :?Jl-letnie~o 

Julia na Szulca. Kobieta dozna 
la obrażeń. (z) 

POGODA 
Zachmurzenie duże z w'.ększy 

mi przejaśn'.eniami. Możliwy 
.przelotny opad deszczu. Tem
peratura w granicach od IJ.. do 
plus 7 st. C. W'.atry umiarko
wane i dość s ilne z k!erunków 
południowych. 

Jutro możliwe prze'!O'!'!le opa
dy. Temperatura bez większych 
zmian. 
Slońc,e dziś zajdlie o godz. 

15.31. a jutro wzejd~!\\~lo 7.48. 
Im'eniny obchodzą dziś Feliks 

i Anatol. 

MIESZKANIEC ł..ODZI 

RYSZARD DUDZIK, URO

DZIŁ SIĘ 24 WRZESNIA 
1921 ROKU. 24 WRZESNIA 
1939 ROKU OBCBODZILBY 
WIĘC OSIEMNASTE URO
DZINY, ALE 24 WRZESNIA 

TRWAŁA WOJNA_. RY
SIEK PRZEŻYŁ. JUŻ . WTE
DY OBLĘŻENIE WESTER. 

PLATTE._ DYL NAJMt..OD· 
SZYM WSROD JEGO 0-
BROSCOW.-

W Gdańsku Niemcy trzy
ma.li nas potem w tzw. 
Victoria. Schule. Ja z ojcen;i 
„mieszkałem" na trzecim 
piętrze. Na posiłki spędzali 

nas na dół, na podwórze, 
gdzie do zwykłej wanny 

wlewa.li wiadrami zupę, a 
my stamtąd nabieraliśmy ją 

menażkami. Po drodze, na 
piętrach stali SS-ma.ni z 
pejcza.mi i bili gdzie popa. 
dło. A z góry trzeba było 

biec jak najszybciej. Wkrót 

ce wyćwiczyłem się tak, że 

zbiegając tuż przed SS-ma
nem zatrzymywałem się 

gwałtownie. Cios spa.dał na 
poręcz, a ja wtedy prze
skakiwałem da.lej. Udawało 

mi się w ten sposób „osz
czędzić" wielu razów .•• 

Z Victoria Schułe za.brali 
nas do Stutthofu, już chyba 
w drugiej połowie września.. 

Przy spisywaniu ewidencji 
w obozie SS-man, niejaki 
Blum, spytał mnie skąd w
stałem za.brany do niewoli. 
Powiedziiałem, że z Wester

platte. „Co?! Coś ty psie 
powiedział?! - ryknął po 
niemiecku. „Powtórz 

to ... '' i sięga po pistolet ..• 
;,Z Westerplatte •.. " po
wiedziałem. Wtedy rękoje

ścią pistoletu zaczął mnie 
bić po głowie i po twarzy. 

Zasłoniłem się ręka.mi, wte
dy, od dołu w brodę. Po. 
czułem, że usta mam pełne 

własnych zębów... Tracąc 

przytomność usłyszałem jak 
Blum ryczy: „Zabierzcie to 

g .• no! Precz stąd!! ••• " Kole
dzy wynieśli mnie. 

Gdańszczanin Edwin Ma
zur, Polak, był tam wtedy 
ordynansem komendanta. 
„Kommanda.ntut des Zivił 

Gefangenen - Lagers Stutt

hoł". N~tępnego dn,ia . przy 
szedł do mnie i powied~ii°ł, 
że nie woluo mi się poka
zywać na oczy Blumowi, bo 
mnie zabije. Ale jak to by-

ło możliwe, skoro siedziałem 
za drutami?! Mazur powie

dział, że w niedzielę przy
jadą bauerzy, a.by wybierać 
robotników do swoich go
spodarstw i ja powinienem 

się zgłosić. Tak się też sta
ło. Mazur „zaprotegował" 

mnie jednem~ z nich. 

Bauer spytał: „A ozy on 
umie doić krowy?!" Już 

miałem odpowiedzieć, że 

nie, że nie umiem, a.le Ma
zur skwapliwie już zapew
nił, że oczyw1sc1e, umiem. 
Pojechaliśmy do tego gospo. 

darstwa.. Na kolację da.no 
nam pieczone kartofle, a po 
tem "każdy dostał wiadro i 
miał zacząć dojenie. Inni 
już się do tego zabrali, a 

ja ciągłe siedzę i nic ••• 
Baurr się wściekł, kopnia
kiem zrzucił mnie na ster

tę nawozu i złorzecząc wy. 
słał do... oprzątania. świń. 

Poszedłem. Ale trudno mi 
się było z nimi uporać, bo 
ciągłe wpychały się do wia

dra z karmą. Pomyślałem 

więc tego pierwszego wie

czora: „No, dziś to się wam 
upiekło, a.le od jutra to ju:i: 

tak nie będzie ••• " 

I zacząłem te świnie tre
sować. Po pewnym czasie 
były ju:i: tak na.uczone, że 

dopóki nie otrzymały komen 

dy, że można zacząć żar

cie, stały grzecznie pod 

ścianami. Norma.lnie zresztą 

w chlewie panował wielki 

harmider. Na.uczyłem je 

jednak, że kiedy otwiera 

się drzwi i ktoś wchodzi -

musi być cisz.a i porzą ek. 

Kiedyś bauer pykając faj

kę przechodził obok i sły

sząc hałasowanie świn u

chylił drzwł do chlewa. Na 

tych miast zapadła cisza. 

Zdziwiony powtórzył to 
jeszcze kilka ra,zy ł za _ kaf;: 

dym otworzenięm drzwi 
li,. " ,.... ' • „. -

świnie milkły. 

Wyjmowałem akurat kar-

tofłe z pa.rnika. Pyła mnie 

więc bauer: „Richard, co 
jest z tymi świniami?! ••• 
Odpowiedziałem mu, że do

stały polską szkołę... Chciał 

wiedzieć na czym ta szkoła 
polega, ale przekonałem go, 

że to tajemnica.. Nie mógł 
się nadziwić, sprowadzał aż 

sąsiadów, :i:eby pokazywać 

te „uczone', świnie ..• 

Po pewnym czasie zosta

łem zwolniony z obozu w 

Stutthofie i do dziś zacho

wał mi się nawet doku

ment: „Entlassungsschein -

Der Richard Dudzik gebo

ren am 24. 9. 1921 in Ujast, 

Krs. LO<lz, wohnhaft in 

Ujast bei Litzmannstadt, La 

ger Stutthof, Ausenstelle 

Ma.tzkau, wird mit dem 

heutigen Tage entlassen. 

Der La.gerkommanda.nt 

SS-Obersturmbannfuehrer". 

Opracował: J. POTĘGA 

Dnia I8. XI. I970 r. zmarł, 
Dn krótkich i ciężkich cierpie
niach. przeżywszy lat 7ł, naju 
kochańszv Mąż. Szwagier i 
Wujek 

S.tP. 

ADAM 
HORWAŃSKI 

Pogrzeb odbędzie się 21. XI. 
br. (sobota) o godz. 14.30 z 
kar>łicv cmentarza na Zarze
wie. Pozostała w nieutulonym 
żalu 

ŻONA i NAJBLIŻSZA 
RODZINA 

W dniu 17 listopada I970 r. 
zmarł 

, ADWOKAT 

JOZEF ŁUCZAK 
członek Zespołu Adwokackiego 

n·r 3 w Ł<>lizi. 

W Zmarłym adwokatuTa tra
ci doświadczonelfo prawnika 

nieodżałowaneJt0 . Kolegę, 
Cześć Jeco part1~i! 

• .. DZ1EKAN 
llADA ADWO~ACKA. 

w ŁODZI 

Wreszcie umilkł i zaC'l.ąl szykować sie do 
odejścia. Kościelny odsapnął z prawdzi
wą ulgą. Szczęknęły łopaty grabarzy. 

Oskar Łastowski powiększy! grono sta
łyeh mieszkańców cmentarza. Krewni, 
przyjaciele, znajomi, którzy tak niedaw
no szli w zwartym szyku za trumną; te
raz w zupełnej rozsypce śpieszyli ku bra 
mie, podobni do żołnierzy uciekających 
po przegranej bitwie. 

Downar stał na uboczu i z zaintereso
waniem obserwował źalobny orszak. Po
woli przenosi! spojrzenie z jednej osoby 
na drugą tak ja.k;by chciał zapamiętać 

wszystkich uczestników pogrzebu. Naj-
- Szukam człowieka, który byłby zorien

towany w pańskim prywa.tnym życLu. 
- Sądzi pan, że Jurek Ka.jioki ... ? 
- Nic nie sąd-zę. Mówię panu przeeleż, 

że szu0k am i w tych poszukLwa•niach jest 
mi niezbędna pańska pomoc. 

Mierz,wi.ń&ki nerwowym ruchem przeciąg
nął dłonią !)() włosach. - Ni.ech sobie pan 
wyobrazi, że mam klc>lnplet, nic mi n.ie 
brakuje. 

więcej uwagi poświęcił jednak żonie 

zmarłego. Wydało mu się, że wśród tyc_h 
wszystkich ludzi pani Łastowska jest ja
kaś dziwnie samotna. Nikt się do niej 
nie zbliży!. Nikt nie okazał wspólczucia 
należnego wdowie. To było tak widoczne, 
że zakrawało na manifestację. Mierzwińskd machnął ręką. RobLł wr~e

nie człowieka całkowiC<ie zniechęconego. -
Doceniam pański trud. panie majorze. ale 
to się na nic nie Zda . Nic nie wykombi
nujemy Pe>za mną nie zna,jdzie pan kan
dyda-ta na mortle rce. 

- A czy pan wie. panie doktorae, ce 
p8'na może w końcu zgubić? 

- Co ta-kiego? 
- Pański pesymizm. 
__: W mojej sytuacji nie wid'Zę powodJu 

do optymizmu. 
- W żadnej sytuacji nde wolno popadać 

w zwątpienie. zawsze na·leły wierzyć. że 

wszystko dobrze sie skończy. 
Mierzwiński uśmiee·hnąl się mela.ncholLj

nie. - Te> sie tak la.two mówi. 
Downa•r wska-zał pa.\cem na szafkę wiszą

cą na ścianie. - Czy pan za-wsze zamyka 
na kluez szafkę z narzędziami? 

- Nie, nie zawsze, ale Od tamtego Wlie
ozoru ... 

- Czy prowadlti pan prywatną prakty>kę? 

.- Raczej DH!. Czasami zda.rzy się ja.Jtiś 

nagły wypadek. Dla1tege> mu"Sze mieć poct 
ręką na·rzędzia chi•rurgiez,ne. W zeszłym ty
godniu na przykład przecinałem wr-zód są
siadowi. Kiedyś znowu przylecia.I do mnie 
z płaczem chło'!>a,k, proszą-c. że·bY mu wy
jąć paskudną drizazgę. Ta•kie tam różne 

dTobiazgi. Ale zasadmiczo n·ie przyjmuję 

pacjentów prywatnie. Nie mam na to ani 
czasu and waru•nków lokalowych. 

Downar wmał i uwa,żnie przyjrzał się na~ 

rzędziom chi-rurgic-znym, ułożO'llym porząd

nie w białej sza!ecze<e. 
- Nieeh mi pan p01Wie, panie d0<ktorze, 

C'l.Y opróc.z tego laJ1H:e1iu, którym zostało 

po-pełnione morderstwo, nie z.ginął panu 
jeszcze ia•kiś la,neet? 

- Wprost przeciwnie. 
- Co to znaczy „wprost przeci.rw0nde"? 

- Ja-k to? 
- No ta•k. I ten d•lru.gi la·ncet także mam 

w szafce. 
- Czy pan jest pewien. że pa.n nie miał 

d·wóch tak.i.eh lancetów dwudziestocentyme
~rowych? 

- Nie na pewno nde miałem dwóch. Je
stem pewien. Właściwie dopiero dzisiaj 
zau·ważylem, że ••• 

- To znaczyłoby. że nie pańskim lance
tem popełniono morderstwe - powied·ział 
DoWIIla.r i zamyślił się. 

ROZDZIAŁ V. 

Downa.r mówił prawdę, że atmosfera cmen 
tarza nastraja go zawsze filozoficznie i po
budza do myślenia. Wśród grobów pokry
tych śniegiem i gnijącymi liśćmi raz je
szcze dokładnie przeanali-zowal sprawę 

Mierzwińskiego. W wyniku tych rozwa
żań doszedł do pewnych, oczywiście hi
potetycznych jeszcze wniosków, dla któ
rych należało teraz znaleźć soLidną pod
stawę opartą na faktach. Nie było to 
rzec-zą prostą, ale Downar, w myśl nie 
dawno wygłoszonej tee>rii dotyczącej op
tymizmu, nie tracił wiary w swoje siły 
i... w szczęśliwy przypadek. 
Późna wiosna prószyła drobnym śnie

g.iem. Lodowaty, północny wiatr uderzał 

w zmarznięte twarrze białymi płatkami. 

osiadającymi na polic-zkach, nosach, oku
larach. Ten i ów próbował otworzyć pa
rasol, ale nie na wiele się to zdało. Po. 
tężne pe>dmuchy wyginały na drugą stro 
nę metalowe pręty, szarpały bez litości 
słabym materiałem. Ludzie zebra·nl nad 
świeżo wykopanym grobem niecierpliwie 
oczekiwali końca ceremonii. 
Ksiądz, mimo silr.ego .kataru, pracowi-

cie recybował modlitwy za zmarłych. 

W drodze powrotnej ku cmentarnym 
bramom także szła sama. „Co, u dia
bla?" myślał Downar. - „Czyżby ją po
dejrzewali o udział w tej zbrodn.f?". 

Na ullcy jed•nl pobiegli do przysta_nku 
tramwajowego. drudzy pośpies2mie wsiadali 
do swoich samochodów. Byli i tacy opty• 
miści, którzy usiłowali znaleźć wolną tak 
sówkę. Wiatr nie zaprzestał swych na
trętnych ataków. a ze śniegiem zmie
szały sie teraz ostre, klujące krople desz
czu. 

Pani Łastowska zaTaz za bramą skręci

ła w lewo I wsiadła do ciemnowiśniowe

g0 wozu. Na szczęście służbowa „War
szawa" stała niedaleko. Downar w kil
ku skokach dopadł jej i rzucił kierow
cy: Za tym czerwonym „Mercede
sem". S'Zybkol 

- Sie robi - powiedział Sikora I włą 

czyi bieg. 
Jechali przez szare, mokre ulice. .Jezd

nie były śliskie i nlebezpiecz.ne. Posęp

ny wygląd miasta był tak sugestywny, 
Iż moilna było zwątpić w słońce, w_ błę
kitne niebo i w pogodne dni. 

- Ale wiosna, psia mać - zaklął Si
kora. - Tak mnie połamało, że ledwie 
siedzę za kierownicą. Jut chy-ba z tego 
słoneczka to tego roku nic nie będzie. 

- Uważajcie, żeby ich nie zgµbić 
upomrual go Downar. 

- Nie ma strachu. 
- Nie widzicie kto siedzi za kierowni-

cą? Mężczyzna? Kobieta? 
- Chyba facet, ale di8'bli wiedzą. Te

raz babkę Od faeeta trudno odróżnić z 
bliska, a c0 dopiero w wozie i na taką 

szarugę. 

- Ale d'Wlie osoby ja-<111. 

(12) 

PIĄTEK, ~ LISTOPADA 

- PROGRAM I 

Io.oo Wlad. 10.05 „Opowieść 
belferska" - kagm. 10.2S Kon 
cert rozrywkowy. 10.50 Melodie 
lµc;iowe. n.oo Dla szikół śred
n.ich. 11.20 Koncert rozrywko
WY· 11.45 Postęp w gospodar
stwie domowym. 12.05 z kraju 
i ze świata. 12.2'5 Więcej, le
piej, taniej. 12.45 Rolniczy kwa 
dTans. 13.00 „Rysujemy melo
die". 1(1.20 Swojskie melodie. 
IJ.40 Melodie 1 rytmy. 14.00 
„Nie tylko wspomnienia„ 
rep. lit. 14.20 Z francuskiej mu 
zyki barokowej. 15.00 Wiad. 
15.05 Godzina dla dziewcząt i 
chłopców. 16.00 Wlad. 16.05 Al
fa i Omega. 16.30 Popołudnie 
z młodością. I8.5() Muzyka l 
aktualności. 19.15 Poradnik ra
dio-tele-amatora. 19.20 Moto
spra wy. 19.30 Koncert życzeń. 
W.OO . Dziennik. 20.25 Spiewa 
chór nauczycieli. 20.40 Wizytów 
ka zespołów. 20.47 Kronika spor 
towa. 21.00 Ze wsi i o wsi. 
2!.15 Gra zespół B. Hardego. 
21.25 Pięć minut o wychowanm. 
21.30 Kto się z czego śmie-je. 
22.00 Magazyn studencki. 23.00 
n wydanie dzien-nika. 23.IO o 
co tu chodzi? 23.15 Muzyka ka 
meralna. 24 .00 Wiad. 

PROGRAM li 

9.30 Wiad. 9.35 z :i:ycia zw. 
Rad~. 9.55 Z nagrań ork. man
dolinistów. 10.25 .,Stefan żerom 
S'ki" fragm. 10.45 Sylwetki 
„Pelleas i Melisanda" w mu„ 
zyce. 12.05 Z kraju i ze świa
ta. 12.25 żartobliwe melodie. 
12.40 (Ł) Komunikaty. 12.45 (Ł) 

„Wspomnienia zawsze żywe''. 
13.00 (Ł) Od symfonii do pio
senki. 13.25 (Ł) Aud. „Kultura 
w województwie". 13.40 „Wojna 
i pokój" - fragm. 14.00 Wiad. 
!4.05 (Ł) Arie i melodie operet 
kowe. 14.45 Błękitna sz.tafeta. 
15.0-0 Fragm. popisu uczni6'w 
ognisk muzycznych WTM. 15.30 
Warszawski pamiętnik muzycz
ny. 16.00 Wiad. 16.05 Lekkie u
derzenie. 16.45 (Ł) Aktualności 
łódzkie. 17.00 (Ł) Przed 1toncer 
tern w Filharmonii. 17.10 (Ł) 

Radiowa lista przebojów. 17.30 
('Ł) Grają i śpiewają The Sha
dows, J. Martin, C. Richard 
i E. Lecuona. 17.55 (Ł) „Cóż z 
tego będę miał". 18.20 „Sonda". 
I9.00 Echa dnia. 19.15 Lekcja 
jęz. ang. 19.30 Odtwonenie kon 
certu Ork. Kamera~nej oraz 
Ork. PR i TV. 20.311 Dyskusja 
Mteracka. :ro.58 D. c. koncertu. 
21.45 „Aj.reny" - liryka ormiań 
ska. 21Ul5 Melodie. 22.00 Z kra 
ju I ze świata. 2'2.2'7 Wiad. spor 
towe. 22.30 Rosyjskie elementy 
w muzyce. 23.10 Dźwiękowe WY 
<lanie rpiesięeznika „Jazz". 23.40 
Melodie na dobranoc. :3.5Ó 
):Yiad ~ .,,. , _ 

PROGRAM m 
1~.00 z k,raju !. ze świata. rz.25 

Koncert muzyki uniwersalnej. 
I3.00 Na poznańsk'1ej anten:e. 
15.00 Lewa podmiejska - ga
węda. 15..10 Z prywatnej płyt:>
tekl. I5.39 Ekspresem prze-z 
św\a.t. 15.35 Pokusy Bar.baseny. 
15.50 Folklor znad Morza Sród 
ziemnego. 16.15 Nasz rok 70. 

Dnia IT Uetopada lt7t roku 
zmarł Koleca 

8.f P. 

JOZEF ŁUCZAK 
b, zołnierz ZWZ., AK, b. wię
zień .• Szterlinga". ..Pa.wiakau, 
Oświęcimia. i Mauthausen-Go
sen. Członek Zarządu Klubu 
„Oświęcimiaków" i ZBoWiD 

w Łodzi. 

P<>łl:rzeb odbędzie się w 90-
botę. ZI listopada br. o godz. 
H z kaplicy cmentarnej przy 
ul. Ogrodowej 

KLUB B. WIĘŻNIOW 
OSWIĘCIMIA 

w ŁODZI 

Dnia IT listopada I97t 
zmarła w wieku la.t 58 

JANINA 
AMIELEWICZ 

Z DOMU SAMUSIONEK 

r. 

Wyprowadzenie drogich nam 
zwłok nastąp; w piątek 20. XI. 
br. o godz. 15 z kaplicy cmen 
tarza na Dołach, o czym po
wiadamiają oogrążeni w głę

bokim żalu 

SYN, MĄŻ i RODZINA 

Mgr. WITOLDOWI HRYNIE
WIECKIEMU składamy WyYa
ZY serdecznego współczucia z 
oowodu zgonu 

MATKI 
DYREKCJA. RADA Z•WA, 
POP PZPR i WSPÓŁPRA
COWNICY ze ZJEDNOCZE 
NIA PRZEM. GUMOWEGO 

„STOMIL,' 

I6.36 Tematy z wariacjami. 
I7.00 Ekspresem przez świat. 
I7.05 Quodlibet, czyli co kto lu 
bi. 17.30 „Jaszczur' ' - odc. pow. 
17.40 Gra Bernard Peiffer. 17.55 
Nasza pani i nasz pan - ma
gazyn. 18.15 Kwadrans z Anitą 

O'Day. 18.30 Ekspresem przez 
świat. I8.:t5 MLni-max dJa 
fonoamatorów. 19.00 „Wiejski 
Sherlock Holmes". 19.30 Muzy 
czne opowieści Aleksandra Go
rodnickiego. 19.45 Polityka dla 
wszystkich. 20.00 Uchem sło

nia - muzyczny program. 20.25 
Osiemset kwiatów - rep. <0.45 
w. A. Mozart - Eine Elei:ie 

Nachtmusik. 20.55 „Perswa
zje" - fel. 21.05 Wiek jazzu. 
2!.4-0 10 minut o modzie. 21.50 
K. M. Weber - „Wolny stirze 
lee". 22.00 Fakty dnia. 22.08 
Gwiazda siedmiu wieczorów -
M. Koterbska. 22.15 Tr-zy kwa
dranse jazzu. 23.00 Swoje u·lu 
bione wiersze recytuje J. Sw:
derski. 23.0'5 Koncert tylko d.Ja 
melomanów. 23.50 Na dobranoc 
śpiewa zespół „Portrety". 24.00 
Wiad. 

TELEWIZJA 

PROGRAM I 

9.55 Dla szkól: Zajęcia tech 
niczne dla klas VIII - Drobne 
na.prawy w doffil\l ('Z Kate>wic). 
10.5'5 Dla sz.kół: Wychowanie o
bywa·tel"Skle (W). ll.25 „Dobre 
obyczaje" film z serii: 
„Szczęście małżeńskie" (W). 
I!.50 „Smierć kanclerza Dollfu~ 
sa" film fab.-dok. prod. 
NRF (W). I5.20 Politechnika 
TV: Matematyka I roku. Wlaś 
ciwości funkcji - cz. I. (z Wro 
clawia). I5.S5 Politechnika TV: 
Matemartyka I roku. Właściwoi 
ci funkcji - cz. n (z Wroch 
wia). 16.30 Dziennik (W). 16.40 
Dla dzieci: „Pa·n Półka i spół 
ka" (W). 1'7.35 Nie tylko dla 
pań (W). 14!.00 Wszechnica TV: 
z cyklu Nasi uczeni (W). 
I8.30 Kraj - tygodnik społecz 
no-politycz.ny (W). 19.20 Dobra 
noc - „Bajki z mchu i papro 
ci" (W). 19.30 Dziennik (W). 

I9.55 ,.DOlbre obyczaje" - film 
z serii: „Szczęście małżeński.4='" 
(·W). :ro.20 „Słownik wyrazów 
swojskich" (W). 20.45 Koncert 
ga'1owy UNICEF (transmisja z 
LQozaonny). W przerwie ok. 2Z.OO
Dziennik (W). 

PIROGRA.M li 

I8.45 En franca-is rt) - pow
tórzenie ku.esu jęz. franc. ('W). 
I9.20 Dobranoc „Bajki z 
mchu i parpre>ei" (W). I9.30 
Dzie·nnik ~. · 20.()5 ,,Lnd1e" (Tl) 
program z cyk1u: ' TV A<tlas 
$wiata (W). 20.30 Tiramwajarze 

tele-turniej socjologiczny 
(W). 21.ZS 2.4 godziny (IW). 21.35 

11us11klJ ja-zyik: po teolerwidieaju 
(l) - kil'l's jęz. res. (WJ. 22.05 
Kin<> Wersji Orygina•lmej: „Mo 
neta" f.i& !!Eed.:-· rad<Z. ~> 
~W). 

W dniu 18 listopada !Mt r. 
zmarł. przetywszy lat Tł 

8.f P. 

FRANCISZEK 
JUSZCZYŃSKI 

emeryt Wydziału Fmansowego 
PRN m. Łodzi. 

Pog;rzeb odbędzie się Il li
stopada br. o godz. H z ka
plicy cmentarza rzY'ID.-kat. na 
Rad(lftoszezu, o ~ytn zawia
damia.ja 

BRAT, BRATOWA 
i BRATANICA 

Dnia I9 listopada I970 r. 
zmarła, przeżywszy lat 80, na
sza ukochana Matka, Babunia 
i Siostra 

S.tP. 

MARIA MAGDALENA 
SZWARC 

Z DOMU GRUSZCZYŃSKA. 

Pogrzeb odbędzie się :Il li
stopada br. o god-z. 15.SO z ka
ulicv cmentarza na Zarzewie. 
o czym zawiadamiają pogrą. 

żeni w żałobie 

SYN. SYNOWA. WNUK, 
SIOSTRA i POZOSTAŁA 

RODZINA 

Koleżance JADWIDZE KO
SIŃSKIEJ wyrazy głębokiego 
współczucia z powodu śmierci 

OJCA 
składaja: 

ZARZĄD, RADA SPÓŁ
DZIELNI, RADA ZAKŁA

DOWA, POP PZPR oraz 
KOLEŻANKI i KOLEDZY 
ze SP-NI PRACY „PRZY-

SZŁOSC" w ŁODZI 
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